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ejn.
Fray ostatnich wybirach uzupełniających do 

nj u krajowego stosowało wa wszys’ kich czte- 
h okręgach wyborczych razem 621 w. herców, 

z który en 5 )3 oddało swe głosy na kam ydetów 
polskich, 101 na świętoiurskich. a 17 na .nne, 
niekandydujące osoby.

Co do wczorajszego wybcru uzu*ełniaj* eego 
pofła do Iiady państwr z okręgu wyborczego 
Brzeiany Podhajce-Rohatyn. w idom y już czytel­
nik) m wynik głosowania w Podbajcach i Brzeża- 

. Dodajemy więc tylko, że w Rohatynie głoso- 
o 2.52 wyborców, z których 240 na hr. Roma 
J . trefnego, a 12 na Ołekrę Fiałkowskiego.

' łem więc głosowało we wszystkich trzech yo- 
.h.ich na hr. Potockiego 528, zaś na OleLsę 

-<'ii • kowojego 55 wybirców.
Liczby są cze^lokroć wymowniejsze, jak 

wszelkie rozumowania. W tym wypadku świadczą 
on\ ze nasza luonoćć wiejska dz.ś przystępniej­
sza /aż jest dla głosu rozsądku i umie ocen ć 
war.ość wicnrzycieli, co zajęli wrogie wobec kraju 
i s i l  ezfcństwa stanowisko. Jak roi w. k w okręgu 
Wjl^iorym Turka-Borynia przt3-.ećl kandydat świę- 
to'i rski, to już znaczna mniejszość, jaką uzyskał 
p Zaourowicz (4b głosów), napawa nas otuchą, 
że do t.asu wyborów następnych ludność wiejska 
nawet w najmniej oświeconych okolicach przyjdzie

jest rzeerą niewdzięczną i do n» szego położenia 
nie przypadaiąeą. Jeśli kiedykolwiek wystopywa- 
t kin publicznie przeciw pol.tyce Koła polskiego, 
to tyłku w nadziei, że wyws się ztąd iakiś 
rucl. um?słów jakiś prąd opinii, który popchnie 
łódź naszą publiczną w trochę ;inuvm niż dotąd 
kierunku. Iz&tychczasowe doświadczenia ckazały 
płonność tej nadziei. M ędzy myślą i uczuciem 
z jednej, a wolą i czynem z drugiej sirony jest 
u nas przepaść nie do przebycia; każde porusze­
nie umysłów mija bez ślodu; znaczna część 
ludności, nawet wlękczość jej może c ś 
potępiać, nad czems ubolewać, a nie 
zdobędzie się przecież na czyn, a tem 
mniej na konsekwentny szereg czynów, mogących 
złemu zaradzić... Owoż widząc za objenej mojej 
bytności w kraju, że usposobienie to trwa i że 
sprawy, które mógłbym wm«jej relacji traktować, 
mało kogo obchodzą, a przyiajmniej gorąuego za­
jęcia nigdzie nie budzą, że wreszcie posłowie, po- 
dobnych mojemu przekonań m.iczą i że z kół wy­
borczych żaden nie doszedł mnie g*os, domaga­
jący się zwołania jaki* goś zgromadzenia relacyjne­
go, nie uważam tym razem za rzecz potrzebną 
trudzić obywatelstwo stolicy. Po co podnosić sztu­
cznie lale, które w chwilę potem znów by się do 
spoczynku układały? Po co wywoływać zarzut, że 
z ganienia polityki dele^acyjnej rodzaj specjalno­
ści, rodzaj sportu sobie zrobiłem ?

nadeszła jeszcze

— klacz 
j»o ogie

 ___  Zresztą — może dotąd nie
do pizeświedczenia, Se była dotychczas * flarę P®ra 4° wydania ostatecznego sąau o tej polityee; 
BtrcuiiietwH, co nie służy interesom narodowości biożb po dotychczasowej epoce ofiar i poświęceń 
tu ku i, lecz (darowało się na narzędzie do agi ■ przyjdzie epoka namacalnych dla kraju i narodu 
U ii na rzecz panslawizmu, którego cekm jest (korzyści? Szereg ważnych kwestyj jest jeszcze nie 
włłśoid zagładzenie wszelkich narodowości sło- 1 ~
wisńskicb.

Coraz pimjślsipis^e rezultaty wyho-ów 
zawdsięeza kraj w pierwszym rzedzie coraz bar­
dziej krzewiącej się oświacie. Miejmy nadzieję,że 
usiłowania, w tym kierunku obecnie w większych 
r zmiarach pod.ęte, wydadzą w niedalekiej przy- 
ssł ści jak najlepsze owoc« i uruuą nieprzj lacie- 
łom kraju z pod nóg grunt, na którym dotych­
czas najswonodniej wichrz) li.

Otrzymujemy pismo następujące:
Szanowny Redaktorze I

Obwiadczywszy się nieraz z naciekiem za u- 
tizymaniem łączności między posłem a wyborcami 
i składając dotąd coroczne poselskie sprawozda­
n i', uważam za rzecz stosowną wyjaśnić po 
krótce powody, dla których poa^nowiłem nie brać 
tego roku inicjatywy w zwołaniu zgromadzenia 
lwowskich wyborców.

Wiadomo, że zapatrywania moje różnią się 
pod wieloma względami od zapatrywań większo­
ści K ła polskiego i te Kclo to pomija mn*e sy- 
et .natycznie przy wy córach do komisyj tak fa­
c h  wych jak politycznych. Mając wskutek (ego 
ra nknięfą prawic całkowicie drogę do brama 
udńału w dodatnich pracach parlamentarnych, 
musiałem dotąd składać spiawozdania, które byty 
nie tyle sprawozdaniami z własnych moich czyn­
ności, ile raczej polemiką przeciw polityc*' pol­
ski go Koła poselskiego, krytyk, tego, co Koło to 
źrebiło a w/głodnie czego nib zrobiło.

Tego roku materjał do krytyki byłby 
oblitszyi i niż kiedykolwiek, a zadanie krytyaa 
tem łatwiejsze, ile, że w wielu wypadkach postę 
powanie reprezentacji galicyjskiej spotkało się w 
organach opinji z surową, niekiedy nawet jedno­
myślną nagatą Pomimo tego zadanie to, jako 
takie, nie nęci mnie wcale. Krytyka dla krytyki

załatwiony; poczekajmy, co nam przyszłość przy 
niebie, roczekajmy, czy w skutek przedłożenia 
rządowego w sprawie indemn,zacyjnej wypadnie 
krajowi tyle co dotąd, czy też maiej lub więcej 
płacie i jakie mnym stronnictwom, a w szczegól­
ności niemieckim klery kałom trzeba będzie poczy 
nić ustępstwa, aby przyszłą ustawę indemnizacyj 
ią  w Radzie państwa przeprowadzić. Poczekajmy, 
czy narodowość nasza na SJązku otrzyma wsku­
tek nieśmiałego postawienia się Koła choćby cząst­
kę należnych jej praw — < zy przyezłn ustawa 
p> semysłowa rdpowie oczekiwaniom i potrzebom — 
czy dokona się zwiastowane wc ąź rozbicie stro^ 
nictwa wiemoaonstytucyjnego >tp. (iJy pod lemi 

innemi względami będziemy mieć przed sobi 
dokonane juz fakta, stanie się możliwym racho 
nek strat i korzyści, wykaz rezultatów i złudztń,

podchowek, a na anowicie z przemyskiego 
sławskiego powiat*.

Z Pawłosiowa (mająUu 
pad Jarosławiem jest trzech •

1) J a k u b i k  Igaacy dwie sztuki 
karegniadą z gwiazdua na czole,, lat 12 
rze rządowym Lordzie, tudzież ogierck o 1 niej t»- 
Ljej sam ej maści po ogierze rządowym W ldwe n. 
Wystawcę tego pa niętam jeszcze z r. 1870. a w‘ec 
widać że jest wytrwałym gospodarzem.

2) M e t r g e r  Jakób, klaczkę jasno-kaflitano- 
wata dwulatkę, również po ogierza rządowym.

3) R a g a n  Józef k n ia  gniadego i klacz si­
wą starszego już wieku po ogieize rządowym, tu­
dzież źrebię ed tej klaczy, ale już po perszerome 
ze stada hr. Siemieńskiego.

Z Tywcni p< d Jarosławiem przyprowadził.
4) M o s i ą g  Michał parę młodą: konia szpa 

kowatego, i klat z blado-kasztano watą z kouopiastą 
grzywa, a

5) N a l e p a  Marcin ogiera i kiacz, bułan- 
ków okiągłycii i wesołych,

6) Z y c h  Marcin z Medyki ma póltoraro - 
cznego egierka rosłego jakby z dobrego stada, 
nareszcie

7) S t a w as z Jan z Tarnawie koło Krasi 
czyna dwie klacze siwe, jabłkowite; jndna ze źre­
bięciem, wszystko te gładkie, dobrze utrzymane 
SWiftdczaee o sumiennej ręce gospodarskiej.

Z zapowiedzianych 23 wystawców większycn 
nie dotrzynało tylko czterech: pp. S c o j o w s k i 
August z Jasz.zw1, pcw. Jas.elskiego, (11 koni), 
T r u s k o ł a w s k i  Leonard z Płonny koło Pzcza- 
wnego (2 klat ze górskie), M y c i e 1 s k i Franci­
szek z Wiszniowy, koło Frysztaka, i B o t a -  
szkan Ja&ób z Horodenki. Przeszkodą dla nich 
by ły zapewne klęski elementarne.

Konie p: chodzenia arabskiego, lub w ogóle 
orjentsluego, reprezentowane są ze btajen p p .: 

D e m b o w s k i e g o  Zygmunta z Kosienic,
który także przedstawił mieszańce rasy ardeńskiej, Jdolskim

i jaro-! między któremi są cztery mieszańce rasy wseho- 
{ dniej.

Siemieńskiego), Największą zaś przysługę robią krajowi pp.
Z a m o j s k i  Stefaj i S a p i e h a  Adam, tudzież 
P o t o c k i  ń ifred f Łaacut). M i c e  we ki  Edward z 
Tuczemp i M i c h a ł o w s k i  Stanisław % Bdestra- 
szyc, produkując wyborne egzemplarze robocze i 
pociągowe, biorąc za podstawę rasę ardeńską, 
perszerońbką lub rosyjską,

Z polecenia ministerstwa rolnictwa zakład 
stadniny w Drohcwyżu do tawił 6 czystych ara­
bów, 2 czyste angliki i 4 półkrwi ogiery.

O w c e  zapowiedziało 12 wystawców. Z tych 
mc obesłali konkursu up Romaszkan Jakób, Ho­
dujący rasę czysto krajową, Rosochatki Moysa 
Stefan s no j 'Saiatyna mający owczarnię rasy 
multańskiej (małą, L *rdzo mleczną i z wełną dłu ­
gą), Wasylewski Teofil z Czudca (w Rzeszowskier), 
Ićtorego owczarnię z a r o d o w ą  pochodzenie po­
znańskiego (śp. Chłapowskiego), prowadzi - nliusz 
Sypniewski. — Nie przybył także R o : i> t ha 1 
Alfred z Pesztu.

Z tych, co są, widzieliśmy rasę krajową, 
kizyżuwaną z Negretti, u hr, Dembińskiego Zdzi­
sława w Babicach. Ow" arma jego przypomina 
Hartę Ignacego Skrzyńsaiego. Podobny kierunek 
ma owczarnia p. Wiktora Kazimierza ze Zarszyna 
z tą tylko różnicą, że rasę krajową uszlachetnia 
angielską Southdown, obliczoną na mięso i bryn 
dzę; egzemplarze nadzwyczaj rosłe i ważne, nęcv 
jednak także oko kuśnierza niepospolitym kożu 
chem czarnym lub białym.

?  D e m D o w s k i  Zyg nuat okazał kilka sztuk 
szlachetno - wełnistych R‘.mbouilletów i Negrctti, 
J ahn  Gustaw z Liwiec koło Radymna negretti, 
pomięszane z czernohorcami, P o t o c k i  Alfred 
b k i b n i e w s k i  Bronisław czystą rasę negretti, 
S a p i e h a  Adam rasę kiełczań^ką, krzyżowaną z 
negretti, a S i e m i e ń s k i  czyste rasę kieł- 
czańską, jakoteż krzyżowaną ze szczepem po-

a z tun ostateczne ocenienie polityki rządowej i 
nasze1

Prosząc Cię, Szanowny Panie Redaktorze, o 
łaskawe umieszczenie niniejszego pisma w Twoim 
dzienniku, zostąję

Z prawdziwem poważaniem
Dr. £udnik ‘Wolski. 

Lwów 31. sierpnia 1882.

Wjstawa rolujcfo-przeuijslowa
w  P r z e m y ś l u .

Przem yśl 81. sierpnia. ( K o n i e ,  o w c e ,  
n i e r o g a c i z n a  i dr ó b ) .  Ponieważ wystawa 
inwentarza żywego jest ograniczoną tyko na dni 
porę, przeto wraz z sędziami tych dziwów, posta­
nowiłem załatwić bię przedewszytkiem z tą ka- 
tegoiją, pe której dnia 4. bm. ma przyjść bydło 
rogate, i zająć te same szopy.

Ze 118 zapowiedz.akych koni stanęło na pla­
cu 108, sam wyborowy materjał bez wad i na­
rowów.

Dając pierwszeństwo hodowcom włościańskim, 
zapisuję zaraz z gory, że wszyscy przystawili swój

mające cechy wyuitnie robocze, pełne siły pocią­
gowej i kształty nadzwyczaj energiczne;

G u r s k i e g o  Henryka z Yiułtyszowic, koło 
Sądowej W iszni; jestto pi nomsrwo śp. Karola Ko- 
rytowsk ego i TyburCego Olszewskiego, odznacza 
,ące się wszystkimi zaletom,, jak je  Wincenty 
Pol skreślił był według tradycyj staropHskicn, 
prawdziwie kresowych.

J ę d r z e j o w i e  z a EdwardeJ r. Biały, pod 
Tyczynem w Rztszowskiem — tze/sć klaczy po- 
chodzenm z Białocerkwi branickica ;

K o r w i n a  Jana z Jureczkuwy, który kocha 
także w zawodzie huculskim ; dwa kucyki 

krępe i gałkowate stały się od razu ulubieńcami 
publiczność:.

Ks. L u b o m i r a  k i e g o  Hieronima z Bakoń- 
czyc 10 koni, między temi sześć arabów czystej 
krwi.

K u c i ń s k i e g o  z Laszek, koło Borynitz. 
S i emi  g i n o w s k i e g o  Włodzimirza z lor- 

skiego (poczta Uścieczko);
S a i b n i e w s k i e g o  Bronisława z Balic, ple­

mię stadniny Izydorowieckiej hh Aleksandra Dzie- 
duszyckiego;

S o z a ń s k i e g o  Celestyna z Kjrnalowic, pię­
cioro sztuk pochodzenia bądź Jarczowieckiego bądź 
Sławuckiego;

ADgielską krew przedstawili pp. D r o h o j e -  
ws k i  Bolesław z Cieszacina Wielkiego, po części 
krzyżowaną z arabską, podobnież

F i  b i c h  Władysław ze Zdrochca pod Brzost 
kiem, gdzie stado zostaje pod kierownictwem p 
Ludwika Mięty; cena tych koni niewielka od 
20u —  50u złr. za sztukę; nareszc,e hr. W o- 
d z i c k i  ludwik z Tyczyna, dziesięć sztuk, po-

Szpitale krajowe.
jSzpital i<J0. N ażarta to Krakowie 

Ruch chorych w izp;talu św. Lazar?a w ro­
ni ubiegłym wzmógł się birdzc znacznie. 1 tak: 

iżek bvło w r. 1880 501, w r. 1881 501 Cho­
ry h było w r. 1880 6.425 w r  1881 6.392. 
)c i Jrezenia w r. 1880 149 941, w r. 1881
60.659. Przeciętny pobyt chorego w r. 1880 
0 5, w r. 1881 21 8.

Wskutea rozporządzeń'*, ograniczającego 
wzyinnwanie chorych, l-czono w szpitali tylko 
c!ężkie wypadki, dlatego tet średni pobyt chore­
go w zakładce z-iększył się o 1‘8 dni, a ilość 
dni leczenia o 10.718.

Umarło w r. 18o0 635 a w 1881 684, Pro­
cent śmiertelności wzg'3dnie do ubyłycb 10 8 a 

r r. 1881 10-7.
Jedno łóżko było obłożone w obu latach po 

2 razy.
Dzieci odasłauój di szpitala św. Ludwika w 

1880 — 693, w r. 1881 — 821. Ilość leczo- 
nyen na choroby weneryesąe w r. 1881 wynosi­
ła 1.027.

Na oddzia'8 obłąkanych leczono chorych 197 
w ciągn dr i 25.588; ’• tej liczby * wyszło 
uleczonych 5 5 , n.euiejzoaych 4 5 , zmarło 
zaś 16.

Wdirutek powiększeń5* się ilości dni Leżenia 
szptal św. Łazarza w Krakowie me może wyka­
zać tak.ch oszerjdnL.ści, jak zakłady lwowski lub 
ku parkowski, niemniej jednak i tu o-ięgn:eto do­
datnie r,uult!ity. — Kwota przeznaczoia budże­
tem na r. 1881 w ilości 148.086, nie została 
przekrrezoną, g ly i po odtrąceniu wartości rems 
nentow, według ksiąg szpitalnych zamkniętych 
w końcu czerwca b. r. wydatek cały wynosił 
146.376 złr., to jest wyć ano mniej o 1710 zł.

Porównane wydatków ogólnych w pięciu 
lalach ort&tnich przedrtawin się korzystnie:

r.

N i e r o g a c i z n a  jest tylko z ieduego chle­
wa: 24 sztuk rozpłodowych z Giebułtowa od p, 
J e z ł e r  s k i e g o  Antcniego, czystych Jorkshirów 
wygi? ćającyen jak kluski i kryjących swoją goli- 
znę ile możności pod słomą bez najmniejszego 
dbania o ciekawe ść publiki. Nie przysłali nic 
skarb arcykcięua Albrechta z Cieszyna, Roma 
szkan J&kób, Szyba) ski Felicjan ani TruskoUwsk 
Leonard.

D r o b i u  rasowego Jest niepospolita mcc. 
Dawno już na wystawach naszych nij y idziano 
tyle kur, gęsi, kaczek i gołębi. Głównymi produ 
centami są pp. B a r a ń s M  Karol z Radłowie pod 
Samborem i J e z i e r s k i  z Giebułtowa. Z do­
świadczenie jednak własnego m gę zapewnić, że 
dobrze podchcwana kura iinsza polska jejt naj­
lepszą na jaja i na pulardę, »rz\nafumiej u nas 
w klimacie galicyjskim. Wszelkie, choćby naj­
piękniejsze czuby robią kurępłocnliwą i przeszka­
dzają jej w dobrem żywieniu, a z ten, i we wpro­
ście należytym i pożytku Gołębie zaś zaliczam 
do ptactwa ztytk i^ go . Ceny okazów, będących 
na Wystawie, udtłrn „  wysokością niesłychaną. 
Para Brahmaputrów lub Kochinchinów 100 gid 
para uaś gołębi zbytkowych kosztuje uajniżej 8 
gid., lecz np. mewki chińskie białe, albo carritry 
angielskie są podane na 200 gid., śliczne &h 
niepożyteczne kieaturkil Nawet Bialscy Niemcy 
zastanawia)* się nad mcmi, zapewniając, że nic 
podebnego me widzieli na iadnej wystawie.

W liście jutrzejszej będę się starał skreślić 
udział Lwowa i Krakowa na wystawie. Rzetilnie 
zapewniam, że w caLści rzeczy biorąc — py­
sznie wygląda i warta widzenia. Oczekujemy 
Lwowian tłumnie-

R. 1877
1678
1879
1880 
1881

wynosiły chorych było
162 413 
182.929 
157.339 
165.092 
146 376

zł. 5.194
6.215
5.865
6.230
6.392

i eden koszt. 
31 zł. 27 ct. 
29 ,  48 ,
26 ,  82 ,  
26 ,  49 .  
21 .  83

Utrzymanie dzieci w szpitalu św. Imdw.ka, 
które cięży- na budżecie szpitalnym wynosi, stale 
około 11 000 zł rocznie.

Pod wzg ędem żywienia chorych osiągnięto 
także znaczne oszczędności. I  tak, dzień żywie­
nia wj noMł .
w r. 1877 3A91 ct. przy 138.921 dniach leczenia 

] 878 40 75 „ „ 156.842
1879 83.58 ,  „ 153.896
1880 26.53 „ „ 149.941 .  „
1881 27.67 ,  ,  100 659

Koszt więc żywienia chorych
r. 1877 zmniejszył się o 12 24 

Koszt oświetlenia gazowego 
zmniejszył. Ponieważ gaz służy

do
w porównaniu 
ct. dziennie.

mało co cię 
w szpitalu św.

Łazarza ule tylko do oświetlania, ale do wenty­
lacji i do ogrzewania kuchenek podręcznych na 
oddziałach, utrzymano cświetlenie to nadal, 
gdyż om.zedrość. Jaka'y się dt ta rsięgnąć prcez 
zmianę systemu oświetlenia, nie ?równoważy 
tych korzyści- które zakład zyskuje pod względem 
Ljgienicznym i czystości.

K im tetowi administracyjnemu krajowego 
szpitala Jw. Łazarza polecił Wydział krajowy, aby 
się (rzed n ą ! naocznie, czy szpital św. Łirsrza 
znajduje ei) w tu i b warunkach, iżby w razie 
pożaru mógł być chorym udzielony ratunek sku­
teczny, tudzież cc.y postanowienia instrukcji wy­
danej względem bezpieczeństwa od ognia są ści­
śle przestrzegano. W odpowiedni knnitet admini­
stracyjny przedstawił różne zmiany w budynku

do p. Adolfa. Malczewskiego
xa pn esłan ie m u ziemi ojczysi-j z gro bów  P o leg ły ch  

w  r. 184S.

Adolfie, bracie, jeszcze las się chmurz,
[ dymią chaty i niewiasta przędzie...
I).'ugo tu złej o, lecz dobrego dłużej,
Ducha nam tylko, a jakoś to będzie.
Nic wiele czekać, a świat się odmieni, 
i.ib k i hułsńskie w naszej Police wrzasną, 
Wąż się litewski na wiosnę wyleni 
Jelfń róg zrzuci, sokół pióra wdzieje.
Kto tam wie, jaki, i akąd wiatr powieje?
Noc ci za zorzą przemienia się jasna,
Toć i nam kiedyś wejdzie błogie stonko; 
Proporze c polski z oraełkiem, z koronką,
A choćby bez niej; wszak Rzeczpospolita 
Z każde się kartki naszych dziejów ezytc, 
To co Big poda my przjiąć gotowi 
Republikanie podobnoć nie nowi...
Mieliśmy błędj i mieliśmy wady.
Lecz któż zacnymi przeszedł nas przykłady?

kdolfie, bracie, * twoją mi postacią 
ffesichnienie rwie się za szlachetną bracią.
5a tymi cieńmi, które tam wzrok ściga 
?o Długo- Sirdła i Dębego niwach,
Idzie sucha ostu chwieje się łodyga,
( wiatr po bujnych traw przeciąga grzywach, 
łlug przeorywa powierzchnię tych skrzynek, 
3o kryją kości braci z pod Olszynek.

Zda mi się, widzę te polskie szwadrony, 
Czwartaków paereg stąpa jak mur ścisły, 
A tsm Wsrsaawa nasza z lewej st-oiy, 
| L ieg poiysla lodem zeiętej Wisły,

Widzę, hej, widzę, jaka trupów sterta 
Moskiewsuch pułnów resnta czerni w dan,
Biały kirysjer pruskiego Alberta 
Darmu się męztwem na przyłbicy chwali.
Stoczył się z konia ony rycerz w biegu 
Hełm gdzieś odleciał i kirys we śniegu;
W irusy szumią, a kędyż 10 wodze?
Słup gdzieś drogowy wystaje na drodLe,
1 nad wrogami, nad ladźmi i końmi,
W wiatr drewnianymi rozpiera się dłońmi.
A Edaard Lange, pamiętasz Edwarda,
Naez dzielny czwartak, polska dusza harda, 
Krótkiem, lecz mądrem pluwał prawdy słowem: 
Nie wodze, Czwartak wygrał pod Grp"howem. 
Kwiatkowski mały, przezwany kurpikiem,
Wyciaga nutę z niepomiernym arzyiuera,
Gdy Iy , Adolfie, zdasz mi się olbrzymem 
Z nrętym wąsikiem, osmalony dymem.
Marsz, maroz I na prawo, marsz 1 na lewo

(droga 1
Serce się zdaje widzieć Pana Boga.
NaBze armatki, nurze strzelce piesza!
Gdzieś ku Warszawie hułrm z wieścią czesze;
Tu w bębny waEą, tam armatka dudni:
Lepiej się sprawie, jak wy w on czas, trudniej.

I  dalej widzę z ambulansów głowy 
Przewiązywane skrwawioneml szmaty;
Wesoło kona brat nasz szeregowy,
Między szczęsnymi, gdy wóz ciągnie chaty. 
Kobieta spieszy poczciwa z ratunkiem,
Gdy brat coś szemrze przebity bagnetem.
„Nie przyjdzie do was Moskal z kwaterunkiem, 
A Poiait przy,.dzie do cnaty z paletem.
Nie pożałujcie chleba żołnierzowi...
Urna na 'tępuje... siostro, bądzia zdrowi 1...*

Adolfie zacny, ty wciąt na posłuchu, 
Choć łza niejedna zb egła ci po oku, 
Tyś zawsze wwmy Polsce, story druhU( 
Wciąż swoim siwkom dorzucał obroku 

flintę chował ojczystą pod żłobem 1

Z myślą, że znaku niedługo nun czekać... 
Polak, choćby go w kawałki posiekać, 
Nadzieją znow się pościąga nad grobem.

Dajże mi swoją prawicę poczmwą,
A wiesz, ześ łez mi napędził swym darem, 
Tą garstką ziemi, którąś w polu szarem 
Zebrcł dla brat* nad ojczystą niwą.
Bógże ci zapłać,., pójdzm to do tiumny. 
Pójdzie z tułaczem, gdy ciało ochłodi e,
1 z tej ja garstki ziemi będę dumny,
Zem ]| na piersiach moich nosił godnie.

Pozwól nam, Panie niebieskiego dworu,
Z mężtymi dzielić bojów trudy szczerze, 
A z echem tęskaem ojczystego boru 
Wieczorne starców odmawiać pacierze. — 

Florencja, 16. lipca 18S3.

Wieńców ja sobie złocistych nie wróżył, 
Ni mnie fortuna pociągała płocha,
Lecz na gurść ziemi, którą serce kocha, 
Jużcii ja, bracie Adolfie, zasłużył.
I będę uosił wiecznie tę jedyną,
Ona mi będzie światłem wśród obłędu cieni. 
Pod tą n.ezm.enaą ducn się nie odmieni;
A gdy noc wieczna zejdzie lad powieką 
Pod nią su i  będę szczęśliwie i leicko. -

Bracie Adolfie, giiy się znów zobaczym 
Z tei strony g* bu, czy ao stronie drugiej, 
Zapleciesz rękę, jak niegdyś z tułaczem,
1 jak żołnierze pójdziem na posługi.
Pozwól nam, Panie, środ młodzi zepsutej, 
Przeklętą zwątpień dotkniętej zarazą,
Trącać we wotydu zapomniane nuty,
I ze rdzy brudnej czpeić serc żelazo. —
Niecb im to nuto młode lica skraBi,
Dłoń się zacisnie, wargi ciozą przytną,
Kłamstwa niech zfikną, a prawdy zakwitną, 
Pozwól nam odejść z szczęsnem słowem „nasi .

Przyjm, Boże, w służbę nao na w.eczność całą, 
Niech nam w pałasze kawalerskie dzwonią,
Daj nam. chorągiew czerwoną i bułą,
Srebrnego Oiła z litewską Pogonią 
Za towarzyszy Maćków, Bartków, Janków,
Co szlachetnego w noBzej Polsce starej,
A naniesiemy w niebo tyL wianków,
Ile $ere złotej chłopskiej dobrej wiary.

Pięćkroć sto tysięcy,
n a p i s a ł  

T .  H O D L

( C ią g  d o ln y . )

Wychylił kawę do dna. Zadzwonił.
— „3)eiu cafe, i’il vous p l a i t powiedział do 

garsona wchodzącego z drugiego pokoju.
Posługacz popatrzył. Ruszył głową, i odkrzy­

knął po >a siebie, ku kuehui:
— „3)cax cafi 1 — deux//“
Des tez zaczynał bębnić w szyby kawiarni.
— Lat temu sześć — mówił p. Mandit — 

o tej uamej niemal porze, kawa i nocne nad 
książkami czuwanie, niemal nie zaprowadziły mię 
do domu obłąkanych Rywalizując z Wiktorem 
Hugo, napisałem był — na komendę, pierwszą 
powieść w ciągu trzech dób. Zac~ąłem od spra­
wozdania. Nadchodzi atoli depesza telegrafi-zna 
powiadająca: „Proszę kontynuować, 1 wróciwszy 
pracę na tory powieściowe; rzecz nie cierpiąca 
zwłoki'*. Palnąłem ośm Duharów kawy i ośm ar­
kusza bruljonu w noc jedną — uwzględniwszy, j  
jednej stror.y, wymagania cenzuralne, z orugiej 
draHiwości wielko świeckie, z trzeciej skrupuły 
m ędzynarodewe, z uzy. artęi pruderję młodych pa­
nien, z piątej przekonania własne, z szóstej prze­
kuł sia chlebodawców, z siódmej wielką możli­
wość omyłek drukarskich przy lada zawilszym 
frazme, z ósmej prawdopodobność poprawek re­
daktorskich... Wszystko to uwzględniłem, ominą­
łem z daleka, więc też gdy powieść wróciła z 
druku, kupiłem sobie postronek -  i kawy funtów 
cztery... Kawz p działała piery Ą  .

Postawiono pized nim właśnie dwie er ^aiui 
kawy. Zapłacił naty hm i.it i natyshnuast jednr 
wypróżnił.

— Tak jest — powiedział w same oczy gar- 
sonowi ze złoś^ą — tak jestl Z , by mi zczernia- 
ły i wykruszyły się od tytoniu. Z ust spalonych 
zieje gorączka. W zwieićiadło lękam się spojrzeć 
na siebie. A jednak, gdy jutro zapr.gae, wezmę 
nAjpięknitjszą w Kraju dziewczynę. Ocenię się. 
1 rzęch biskupów na wśś de zarrosrę. Nie, nie 0- 
itinię się — kupię. Będę szeęęśDwym. mniejsza 
kosztem czyiego nieszezęscia.Taka dziś moda. Gar­
ścią złota zatkam gębę faryzeuszom, do ludzi cnc- 
t!;wyeb trafię słowem szczerości. Będę szczęśli­
wym 1 Dlatego jedynie będę szczęśliwym, że wy­
grałem... Słyszał-że kto o podobnej sprawiedli­
wości ?

Zadzwonił znowu.
Do kawiarni tymczasem weszło parę osób.
— Cc dziś mac:e na obiad? — lagadnął p. 

Mandit służącegi.
Służący, któiy teru  niespodziewanie jakoś 

spoważniał, pełzał z oczvma spuszosonemi, wy­
prostowany wyliczać potrawy:

— Królik jest pieerony 2 Sałatą, nerki sma­
żona z sosem, potrawka ci la ią s kartoflami, po­
lędwica...

— Dawaj królika pieczonego, przerwał
g.-ść.

Odchodzącego przywoła! n powrót.
Jazie macie btraeaii?

— Na cztery, na sześć i na ośm franków.
— A na siedem?
Garson się zastanowił.
— Jest i aa siedm — pochwycił.
— Przynieś na sześć i na siedm. Dwie 

szklanki przytom. Wypijesz wszak ze mną, co?
— Wypiję, panie.
— Dobrze. Spieść...
Pan Mudit ciągnął’ do siebie dalej po odej­

ściu służącego. .
— Dziecko poszło jm spuć, ukarmi0A« dt ć.



DZIENNIK polski.

^ konieeris Jo skutecznego ratunku w
razie joiaru i potrzebe urządzenia t lefoau z 
da.,"' nksmi do pcłgerenia ze strażnica miejską. 
Na wszystkie te zmiany z małym wyjątkiem ze­
zwolono. upoważniając komitet do wydania na ten 
cel 920 zł. 10 ct.

W roku 1880 przy uchwale budżetu dla szpi­
tala św. Ła/arza na lata 1880 i 1881 postanowił 
Sejm polecić zmniejszenie liczby sióstr miłosier­
dzia w tymże szpitalu o 3 osoby, i o tyleż umniej­
szył dotację w budżecie na rok 1882 wyznaczona. 
Wydział krajowy przystąpił do wykonania tej u- 
chwały, polecając l.roktprowi szpitala, ażeby z 
początkiem roku 1882 postarał się o wydalenie 3 
sióstr nadliczbowych. Przeciw temu wniosła" ^  
pierw matka wizyutorka przedstawienie, a w ko^ 
mitecie administracyjnym powstała różnica zdań, 
skutkiem którei przewodniczący komitetu przed­
stawił zdanie osobne przeciw zmniejszeniu liczby 
sióstr w szpitalu. Za bytności w Krakowie rozpa­
trzył sprawę !ałą’ ezef dep. V. dr. H o s z a r d ,  i 
doprowadził do ugody, która pogrzebom szpitala 
najdokładniej odpowiada, mianowicie do zgodze­
nia się wizytatorki sióstr miłosierdzia na ujęcie 
dwóch sióstr z etatu, jednej z oddziału położni­
czego, a drugiej z piekarni, które jako wiekowe i 
do służby niesposobne, zostały emerytkami, oraz 
na zatrzymanie jednej siostry w szwalni, która 
zbyt oddalona od magazynu, osobnego nadzoru 
rzeczywiście potrzebuje.

Zakład obłąkanych. U) TCuIparkome.
W  zakładzie dla obłąkanych w Kulparkowie 

pozostało z 1880 r. 366 chorych w kuracji. W 
ciągu roku 1881 przebyło 432; leczono więc w 
tym roku w ogóle 798 chorych, ti. o 200 mniej 
niż w r. 1880 w K alf ar ko wie, 2ółkwi i Przemy­
ślu razem wziąwszy.

Opuściło zakład wyleczonych 91, na żądanie 
rodziny 97, w myśl uchwały Sejmu 153, zmarło 
125 razem 466. — Procent śmiertelności wyno­
sił 15 6, procent uzdrowionych 114 .— Dni lecze­
nia było 142.881, w porównaniu z rokiem 1880 
(w którym było 208.417), mniej o 65 536.

Średni pobyt chorego w zakłedzie wynosił 
179 dni, tj. o 11 4 dni mniej, niż w roku poprze 
inim, w kłórym b1 ło 190 4 dnia.

Stan chorych 30. czerwca b. r. był następu­
jący: mężczyzn 172 i kobiet 194 — razem 366.

Na 289 wydalonych z zakładu, w myśl u- 
chwały Sejmu, od i .  sierpnia 1880 do 1. lipca 
1882 leden tylko pozostawiony bez opieki i zmu­
szony żyć z żebraniny, p o d ł o ż y ł  o g i e ń  w 
W o l i  B a d ł o w s k i e j ,  skutkiem czego spłonęło 
12 domów. Chorv ten napowrót przrjęty zostił 
do zaVładu. Wypadków nadzwyczajnych byłe dwa 
w zakładzie: a) Chory na porażenie udławił się 
jedząc bułkę i mlekiem i nie można go było od­
ratować i b) rekonwalescent po szale opilczym 
schodząc do rozmownicy tak nieszczęśliwie potknął 
się na schodaeh, że rozbił scb:e głowę o mur i 
umarł trzeciego dnia. Śledztwo sądowe, przepro­
wadzone na miejscu, nie znalazło podstawy do 
postępowania karnego.

Dwóch mężczyzn i jedna kobieta zbiegli z 
zakładu, W3cysuy trzej szczęśliwie do domu wrócili 
:i tam Jo dziś dnia przebywrją.

Kaftanów przynosowych w zakładzie nie uży­
wa się wcale; chorych niespokojnych odosabnia 
się w pokojach na ten cd  przeznaczonych, a bar­
dzo gwałtownych zaw^a się w wilgotne przeście­
radła — to uspakaja i chroni od uszkodzeń.

Wyniki gospodarki polowej, mlecznej, o gro 
dowej, chowu trzody i owiec prowadtonej w wła­
snym zarządzie przez dyrektora, są bardzo pomy­
ślne. Gospodarstwo połowę przyniosło czystego 
zysku 308 zł. 9 ct.., gospodarstwo mleczne z 24 
krów pray produkcji 54 720 litrów mleka, licząc 
po cenie dawniej przedsiębiorcy płaconej 5368 zł.
98 ct. Czystego zysku przyniosło 2 203 zł. 66 ct.

Rzewywisty z:>ś keszt mleka w jn  s ł  3.165 
zł. 32 ct.,— a więc jodon litr kosztojal 5 78 ci 
kiedy przedsiębiorcy płacono po 10 ct.

Ogroiy p zyniosły małą stratę 143 g i l  Z 
trzody chlewnej uzysiaLO czystego 1.035 zł. 53 ct 
a więc nie tyło żadne j  etn ty.

W ogóle wszystkie zyski we wszystkich cbfi 
łach gospodarki wynoszą kwotę 3 547 zł. 27 o 
— a po potrącen;u 143"zł. 15 ct- niedopi 
przy ogr idach -  3 404 zł 12 et. Z czego w  , 
wszy na umorzenie je l io n  zowe kap t^uW -la , o- 
wego 2.743 zł. 17 ct., pozostaje czystjfóitysk w 
gotówce 660 zł. 95 c t , — a prócz tego w inwł n- 
tarzu żywym ż 585 zł. 63 ct., a w urządzenia* h i 
narzędziach 215 zł. 82 ct.

W roku 1881 było uprawionych 20 moraów

4Vł morgów buraków, 2 mieszsiH 7*/, Ówsa z 
koniczyną, 9 owsa samego, 5 jęciem 3 zie

lOte walne zgrom adzenie tcw. im. Kacz-I Dla sierót po ś. p. Medyńskiej, złożyła pani 
kowskiego odbyło się wczoraj w Donn Narodnym Felicja Maczejko 1 złr. 50 cnt., razem z poprze-

roniaków, 3 żyta, 4 koniczyny piaeszłoro-zn^j. pod przewodnictwem ks. Jakóba Szwelzic! iego. I dnio wykazanemi 56 złr. 50 cnt.
a 21 mor- Podajemy niektóre szczegóły ze iprawozdania,1  ̂ Teatr hr. Skarbka otwarty zostanie dopiero

o (czytanego przez prezesa wydziału ks. Pawlikowi. I w drngiej połowie września, gdyż dopiero w tym
iteczła. tj. 12 morgów, jest ugor*-m 
gów nieużytków służą za pastwili-.

Na opał wydano w roku 1881 o 2.742 z łr .! Wydawnictwa książeczkowe towarzys.wa rozeszły! czasie,
mniej niż w roku 1880, wprar dzie p cnie i ła- się w r. b. w 40.000 egzemplarzach. Ozytelnie r o - ! druciana

będzie mogła być zawieszoną korty na 

Przeniesien ia  w arm ji. Zygmunt Dubelo-zienki oddziałowe zupełnie nie były używane, a s^ie po wsiach otrzymywały ie ■za pół ceny lub dar
część sal i kurytarzy gdzie nie było chorych, n ie ; mo. Rozwinąć się miały znakomicie file : Sokalska! wski, kapitan rachunkowy I. klasy, przeniesiony 
opalano. W  skutek zaprowadzenia własnej pie- . (500 cz ł) , Samborska " drohobycka, hndzka; zam | został z 5 pułku piechoty do szpitala garnizono 
karni, k ik g » m  bułek w zakładzie kosztuje 18 knięto filię w Stanisławo - ie — wogóle przybyło w ' h 5 w Bernie; Józef blabkowski (?), poru
cnt., a kilogram > hleba 12 cnt., wtedy, gdy n a :roku ubiegłym tuwar/.ystwu 300 n wy.b członków.; cznik rachnnkowy z 13 pnłkn piechoty do 3 pułku; 
targu cena jest 30 cnt. i 19 cnt. z  przedłożonych rachunków okazuje ,Ł ę, ze docho- j podporucznicy rachunkowi: Antoni Andykowski, z

Dyrektor wszedł w stosnnki zróźnemi dom a-jdy towarzystwa wynoszą 2.852 zł. 18 ct. (w tem 6 pnłkn piechoty do pierwszej dywizji 5 pnłkn ar- 
i  h&ndlowemi w Am-tiii i zagranicą, a >tawiVąc: wkładki członków 2141 zł 82 ct.), roschody 2512 tylerji polnej, Władysław Zaleski z 58 pnłkn pie- 

przeciwko sobie konkurencję kupców handlują - j zj. 59 ct. Długi 696 zł. 10 ct.; majątek wogóle! choty trzeciej dywizji 10 pnłfeu ortylerji polnej, 
cych jednym i tym samym towarem, otrzymuje 5.209 zł. 20 ct. Do wydziału na rok yrzyszły wy- Aleksander Gmll z 10 pnikn piechoty do komendy

brano: prezesem ks, Pawlikowa, członkami wybrani rezer, tegoż pnłkn, Marcin Seidl z 45 pnłkn pie-dia zakładu największy opust, jaki tylko osiągnąć 
można. Próbowano nawet robić władne mydło 
w zakładzie i osiągnięto przez to po 12 ct. oszczę­
dności na każdym kilogramie, w porównaniu z ce­
lami targowemi.

Chorzy pracowali w polu, ogrodzie, kro- 
wiarni, u stolarza, szewca, krawca, w pralni i 
przy maglu przez dni 13155, a oprócz togo n a­
prawili i uszyli 7.257 sztuk bielizny. Po strąceniu ;

k&. Lityński dr. Sawicki (prof. gimn.), Kaliniec, dr. 
Lityński, ks. Kostecki, Łnczakowski, P*lański, Am- 
bros i dr. Koral, zastępcami: Łabasz, Derzko, Aw- 
dykowski i dr. Pawęcki.

Wieczorem odbył się w Domu Naioinym kon­
cert muzykalny.

Muzeun hr. W łodzim . Dzieduszyekiego

chotv do pierwszej dywizji czwartego pułku artylerji 
polnej

Mianowania. Namiestnik zamianował kance­
listę Gabryela Kramera, koneepistą przy dyrekcji 
policji we Lwowie.

W y d zia ł stowarzyszenia Bursy im. J I 
Kraszę^ sytego w Stanisław ow ie składa niniej 
szem najgorętsze podziękowanie W. p Bizozowskie-

kwoty §fem 22. statutu oznaczonej, chorzy zarobi - j we Lwowie wzbogacone zostało nienapotykanemi do- ’ mn za hojny dar 3000 złr. w. a. w 5°/0 lis ach
1 • L -4 A ł ! 4-n/ł an n A 1t, aIti aIt a wi « ara J r t in d f f in ia  /kł>nif a! I j 1 rra 1 -1 , I 1 tli 591 zł. 12 ct.

Sejm uchwalft w budżecie na
łąd w naszym ki ajn okazami w dziadzinie ornitolo- zastawnych Towarzystwa kredytowego ziemskiego 

1881 r n a ! Siji > a t° jaskółką z gatunku zwanego grzebielnchą; na rzecz tejże bursy. Bóg Ci zapłać stokrotnie
potrz by zakładu kulparkowskiego 170.731 zł, ji  cietrzewiem samcem (kogutem) kuloru biało s; amoa. j szlachetny obywatelu, który umiesz i chcesz ocierać

1., : . : 1 nrar trurtiom Kalrooom loonn iorgpWat.Tlll rfinoflllfi. I „ ■_ • _------Według zas zamknięć rachunkowych ksiąg -Zjo ’ 0raz krzykiem bekasem jasno jarzębiatym
talnych na utrzymana zakładu całego wynosiły 
130.653 zł., a zatem o 40,078 zł. mniej, ar.iżel. 
preliminowano.

Koszt zaś żywienia jednego chorego w roku 
1881 wynosił 32 zł. 54 ct., tj. o 4 zł. 94 c-t. na 
jednym dniu leczenia taniej, niż w r ku poprze­
dnim.

Po zwinięciu filii obłąkanych w Przemyślu 
Igo mama 1881, a w Żółkwi 1. lipca 1881, wy­
delegował Wydział krajowy osobną ko nafcie dia 
przeprowadzenia skontrum inwentarz* bielizny i 
sprzętów w zakładzie.

Druga komisja zbadała zakład pod względem 
bezpieczeństwa od ognia. Sikawki znaleziono w 
dobrym stanie; na strychu stoją liczne kadzie 
napełnione wodą. Kominiarz codziennie przycho­
dzi w zimie o 6., a latem o 9. wieczorem i zo­
staje w zakładzie do rana, a co dwa tygodnie 
wyczyszcza wszystkie kominy. S t r a ż  o g n i o -  
w a jest zorganizowsna i składa się z komendan­
ta, którym jest mechanik zakładowy, prądnika i 
ośmiu wyuczonych strażaków z posługi zakłado­
wej. Straż ta odbywa swe ćwiczenia tylko Jatem, 
ma odpowiednie umundurowanie i wszystkie po­
trzebne przyrządy. Hydranty nie przyniosły ocze­
kiwanych korzyści i mogą być użyte jedynie jako 
wytryski wodne.

K R O N I K A .
LtdtC 1. nrrgtśni* 

wiadomości osobiste. Henryk hr. W  o-

Podobna i jZj  nbogjm i sierotom, 
barwa „stroju* osobliwie w cietrzewim i bekasimi Wydział Bursy
rodzie dotąd nie bywała i śmiało twierdzić możemy,! . . ,
że podobnych okazów żadne z zagranicznych muze- ł1 ?* Jitanis awt 7  ' 1 -7
ów nie posiadł. Jak w roku zeszłym mnóstwo n nas prezes. dyrektor bursy,
pojawiało się ptaków, nurów polarnych, tak przy o K urs szk o ln y  - Towarzystwie muzycznem
becnej deszczowej porze w znacznej liczbie nadcią-, im. Moniuszki w Stanisławowie rozpoczął się duia 
gnęły białe czaple (ardea alba). W  roku ze- września pod artystycznym kierownictwem pana 
szłym ze zjawieniem się nurów polarnych, ptaków, Michała Biernackiego. Walne doroczne zgri ma­
jak wiadomo, stale przebywających jedynie w krai-1 dzenie tegoż towarzystwa odbędzie się w niedzielę 
nacb najbardziej na północ wysuniętych, wróżono. dm* 17. września o godcinit. 4. popołudniu, 
mroźną i obfitą w śniegi zimę, co jednak się nie zi- Z  S i  s z o t ł  zamieściliśmy niedawno donie-
ściło. Z  obecnego zjawienia się białych czapli, n - j - , sienie, że zdarzył się tam podobny wypadek, jaków  
większego gatnnku o żółtym dziobie i czarnych no- ( w Tisza-Eszlar z Esterą Solymossy. Na to nade 
gach , wni iskować można, że panujące słoty dłużej s łd  nam dr. Drobner, przewodniczący k: nam taru­
jesz we trwać będą, albowiem te białe czaple. a o - j tej3zego, sprostowanie, że żaden wypadek t”ki nie 
sobliwie rybitwy moiskie, należące do gatnnku mew, miał mieisca w Rzeszowie. Otóż gazeta Jłarodowa 
u nas zwane morskiemi wronami, które widziano na donosi w korespondencji z Rzeszowa z dnia 27. 
łąkach wsi Laszek, Srok i Kamienopola, gdzie w y- sierpnia, że istotnie nie wydarzył się ten fakt w 
lew Pełtwi obszerne utworzył jezioro , nie są stały-. Rzeszowie, ale w Lutczy. w bliskoś î  tego miasta, 
mi mieszkańcami naszych stron, lecz krain przymor-  ̂i już wkrótce rozstrzygać się będzie sprawa ta 
skich, i wyjątkowo tylko w razie mokrego roku po- j przed trybnnałem rzeszowskim, 
rzncają swe ojczyste siedziby, dążąc w dalekie stro- | Zógadfeow y w ypadek  wydarzył się wczoraj
ny, w okolice nawidzoue powodzią, instynktem prze- pewnemu posłańcowi publicznemu w Krakowie. Mło 
czuwając, że one sporo dostarczą im żem. dy jakiś mężczyzna zbliżył się do niego na Ryrkn

^ Ł > i oddając mu flaszkę z płynem, którą mienił wódkąE m ig ra n ci ż y d o w scy . Onegdaj wgechało z polecił> aby Ją d(ff(?czy, w imlenin dr A  k lano:
Brodów ao Ameryki 60 osob, kobiet i dmeci. 8ą to ^  cmentarnemn ks Markiewiczowi. W  kilka minut 
rodziny rzemieślników, którzy przBd pam miesiącami pQ oddal się nieznajomego płyn zaczął się burzyć 
Ztąd wyjechali i znaleźli w Ameryce korzystne za- j wywołał eksplozję, skutkiem której posługacz ,d
jęcie. Ludzie pracowici wszędzie je znaj ą. niósł poparzenie na twarzy i szyi. Po zbadaniu

Morderstwo. Dziś w nocy popełnione zostało flaszki w urzędzie policyjnym pokazało się, że mieściła
w domu przy ulicy Wałowej 1. 29 morderstwo na, ona silny kwas siarczany. Śledztwo zarządzono
osobie Ch-ii Altenberg, liczącej lat 67. Zbrodnia 
popełniona została prawdopodobnie w zamiarze ra

pola, 5 pod buraki, 9 pod mieszankę, a 6 owsp 
z kcniczyią.

W roku 1882 uprawionych jest 38 onrgó\

d z i c k i ,  prezes Towarzystwa rojlrfczego krako- j bnnkn, chociaż nieskonstatowano dotąd, czy zginęło 
wskiego, udał się la wystawę przemyską. — W czo -; co z mieszkania zamordowanej. Stało się to przed 
ra; odbył się w Krakowie ślub panny Janiny N ie  , godziną 12. w no:y, o tej bowiem porze przybył 
m>' jo w s k i e j ,  z panem St. C z a c b n r s k i m , l j o  mieszkania syn zamordowanej i zastał matkę swą 
właścicielem ziemskim z Kongresówki. — Znany już nie żyjącą Sfora kobieta uduszoną została we 
i., J-  771J 3 °  - - ' wtasnem łóżku sjkt jcatem,lekarz tutejszy dr. Edward S t r o j n o w t L i ,  za 
ręczył się z panną Mar ją K i s e l k a .  Ślub odbę­
dzie się dnia 27. października b. r. — Hr. 
Marja Salm — R e i f f e r s c h e i d t

który jej kilkakrotnie 
okręcono na okołbf rzyi. Nic dotąd nie wiadomo o 
sprawcach zbrodni; jedfn z noszlakowanych został 

zaślubiona : aresztowany. Zami rdowana zajmowała dość obszer-
jnyprzed czterema laty z hrabią Karolem Lanc - j ny ,  skromnie umeblowany pokój na dole od ulicy 

k o r o ń s k i m ,  a po dwóch latach pożycia z nic. Sobieskiego. Śledztwo prowadzi sędzia Sahanek. 
l-ozwiedzona, wyszła znowu za mąż, za hr. Marka , ,  , , . . . ■ , —„w ,,
B mb e l l . Y  porucznika od ułanów. Ślnb odLył S p r w o z d a n  o V « o ~ s V ‘ J k o m iijr  w y k o- 
się we Wi.dnin w arcybiskupiej kaplicy domowej \ towarzystwa opieki weteranów z r. 1831
dnia 30. sierpnia. za miesiąc sierpień.

JanZ dniem  dzisiejszym  rozpoczął się nowy Dajki na weteranów nadesłali panowie: 
rok szkolny. Młodzież, odetchnąwszy swobodnie po 5hnato;iic#i imieniem spółki dla pokrycia i ełtwi

1 a. rvrv . T t ________ 1 ' l T T) r. śł,. . m i n
egzaminowych mozołacU, wraca napowrót do pskdy i 90 ct.
i znowu zasiadła ławy szkolne^Lto<WJ    _

Z uniwersytetu-^TTÓwiadnjemy się, że iwy

I. Janowski i L. Radwański jako 
sędziowie z wyniku sądu polubownego 26 zł. 

j 75 ct. ks. Władysław Sapieha 10 zł., Franei- 
dział filologiczny wszechnicy tutejszej wypracował szeK Rożwaaowski 5 zł,, hr. E nil Łoś 2 zł., hr. 
już referaty, dotyczące kandydatów na katedry hi- : Kazimierz \ odzicki 10 zł. Za pońr dniętwem e e- 
storji polskiei i zoologii. Do wykładu historji poi- rr'^lĄ ^ydora Grocbols iego, panów)' Izydor l e ­
skiej proponowani są pp,: profesor Smolka, dr. Tad. cliolski, Teodor Bnlirrika, Zdzisław Obeitynski. l  ê  
Wojciechowski, profesor Pawiński z Warszawy, dr. j ,ks Dbertynski, Stonisław Bialoskórski, Aleksan ei 
Piekosiński z Krakowa i dr. Hirschberg, obecny do - j Dulimka Władysław Osiuókki, Władys aw rzy 
cent historji polskiej we Lwowie i knstosz zakładu! żanowski, Bronisław Lang, ks. Semnicki; , tams aw 
im. Ossolińskich Najprawdopodooniej otrzyma ka - ObeDyński po 5 zł., razem 55 z ł ; za )">■ e 
tedrę znany historyk nasz dr. Wojciechowski, Dla delegata W iłd°ra iśniewskiego, panowie: Wiktor
objęcia katedry zoologii przedstawieni są znany ■ Wiśniewski Stanisi iw Łomnicki, Edwaid Nikoro 
badacz fauny sybirskiej Benedykt Dybowski, prze-1 w*fz; Władysław Rylski rocznie po 10 zł., . an o- 
bywający obecnie na Kamczatce, brat jego A, i *owi’> Antoni Paprocki, U incenty Kruszewa i ro 
Dybowski, profesor w Dorpacie i dr. Wierzejski, czn*e P ’ ® zk’ "̂ a^f USZ Bunge i ks. Lipi s i rocznie 
docent zoologii w Krakowie. P° zt- 2 i czysty dochód z koncertu urządzonego w

Sokalu dnia 25. sierpnia 155 zł., razem 214 z ł ;

L  k s  ldai ja  nsefeura yjna pogorzałego mły­
na amerykańskiego w Horodence br. Jakóba Roma- 
szkana została jnż przez krakowskie Towarzystwo 
wzajemo. ubezpieczeń ukończoną. Wynagrodzenie 
wymierzono w kwocie 76.000 złr

(J D.) K raków  31. sierpnia. Bytność p. 
Stanisława Koźmiana we Lwowie ma na celu wy­
jednanie od władz kompetentnych wynagrodzenia 
szkód spowodowanych zamknięciem krakowskiego 
teatru.

Zai ząd Ringteatrn nadesłał rodzinie ś. p. posła 
Władysława Pęgowskiego obrączkę ślnbną tegoż, 
znalezioną pośród rumowiska; na obrączce są ślady, 
iż takowa była dłuższy ezs.s w ogniu ; ndpis z datą 
ślnbu zachował się wyraźaic.

Operetka lwowska opnszcza nas w dnin 4. 
września 1882 stanowczo; na pożegnanie danem 
będzie w niedzielę przedstawienie, złożone z części
opery „Halki", część „Krakowiaków i Górali1.

syte. Pchły w zimie przynajmniej małych nie 
Kryzą. Basta! Policzymy się jutro z pchłami ca­
łego świata!

Wyjął z kieszeni bilet złożony we czworo, 
obejrzał jego brzegi, a pod światło odczytał zna 
ki na nim wodne. Sylabizował numer:

— 2 656,794!
Spojrzał na świeżo przyniesiony numer 

%ttKpia\ siała i n» nim cyfra ta sama:
— 2,656,794.
N e było wątpliwości. Miał w swojem ręku 

wygranę główną, Człowiek zbladł jeszcze bardziej.
— Najpierw—gadał—pojadę do n i e j .  Wy­

szła lat temu dwanaście /a  jakiegoś półrank"; 
byłem wtedy w więzieniu—pomyłkowo zasadzony 
za kratę aa sześć miesięcy. Zabraao mi pienisdze, 
zbito na gcrżkie jabłko, splugawiono. Stało się 
q ii pr< quo— wzięto literata za jeaerała. Napieałi 
wnet do mnie dziewczyna: „Lepiej będzie, gdy o 
mnie zapomnisz... pan, na wieki.* Na wieki?— 
nie- Uboższą jest dzisiaj niż była dawniej. Z 
dziećmi M i  hulaka i rozpustnik.. Nie widziałem 
j< i odtąd ani razu sam na sam. a raz tylko 
zbiizka przy ludziach, na kcncereie. Ukłoniłem 
się p.zy drzwiach gdy wychodziła. Nie poznała 
zapewne Cały byłem w ogniu... Pojadę, powiem: 
„Co ti m ! chodź—dam dziesięć tysięcy— dwadzie­
ścia, trzydzieści... Sto tysięcy daml Chodź."

Rozejrzał sie w zwierciadle. I znów snadź 
Zola r n  się pizypomnifcł, bo zaklął po francusku, 
że aż panny jakieś z uśmiechem przymilenia ku 
niemu się zwróciły. — Knwiarnia napełniała się 
ciągle.

Pi-eynifsioro obiad. Pan Maudit jadł, pił, 
zdjawezy z siebie paltot.

— Załuię—rozprawiał, bijąc pięścią w stół— 
że nikogo nie m i w t sj  chwili prry m n*. Poka- 

sałbym ecś obeomu świata przy świadkach, zatu

po obiedaie... Bo i o.z ^ o i  się mam fi;kac. O s»r s 
ni* dbsm. Czy wziął sirsszną duszę po ojcu, cvy 
matka dała mu swe serce dobre i cierpią e sgi 
aąć mu trzeba koniecznie—zginie tero piędzej im 
więcej w ręce jego złożę środków i zasobów. T,;k 
stanęło w księdze przeznaczeń dziecka.. Zginie: 
Oa i kobieta zginą -azem. Zdusi ich dłcń fota f- 
r.ościl Bo kto wierząc pracował i fcjł pomimo to 
w nędzy, czernie się stanie, gdy będzK bogatym 
—bez zasług.?

Popijał wino smakując. PdićZki, raz po raz, 
nabiegały mu teraz czerwienią, i znów bladły.

Dla czego, obejrzawszy się raz drugi w lu­
stro, i zachyche'ał, dociec trudno. Drial cały ze 
rłości.

za pośrednictwem dalegata Bolesława Gnrskiego, 
ponowie Stanisław h-. Stadnicki rocznie 10 zł., 
Eugeniusz hr. Cetner, Eygmonc Zucker, Stan. Po- 
horecki, Henryk Gurśki, Bolesław Gnrski rocznie 
po 2 zł., Stefan hr. Fredro, Włodzimierz hi-. 
Borkowski po złr. 5, Kazimierz Rojowski złr. 2, 
razem zlr. 32 ; za pośrednictwem delegata Bolesła 
wa Wierzcblęiskiego, panowie : M. Bardecki, T. Ha- 
ramorosz. J. Mosiewicz, J. Buchowiecki, J. Zorow- 
ski po złr. 1. Bolesław Wierzchlejaki rocznie złr. 5, 
rszem złr. 10 ; za pośrednictwem delegata Stani­
sława Przybyłoś skiego, panowie : F. Mathias 10,
J. Gregorowicz 5, J. Feuer 3, Władysław Pału 
szyński i Stanisław Przybyłowski rocznie po 2, 
Władysław, L Kreisel, Stasio i Minia P. po 'Jr. 1, 
razem złr. 25 ; za pośrednictwem delegata Mieczy- 

| sława Paygarta, panowie : E. Wolański, J. Dziedu- 
O. Horodyski, A. Cielecki, S.— Tak tedy—podjął na nowo — dopóki p«i- j szycki po złr. 10,

?nrgcie sobie ogryzałem do krwi ąiląc się kad Wachowicz, M Kimelman i Mieczysław Paygart po
literą i myślą zmartwiałą w idiotyzmie i osuwie- 
n.u powszechnem, dopóty nie mit*.Km, nawet na 
Wielkanoc na sztukamięs poałą. Dziś, kiedy na­
gle Dokręcił za mnie djabrł sKdm kół na cyfry: 
2, 6 5, 6, 7, 9, 4,— dziś woaŁ mi oto na jeden 
u len  zgarnąć obiad dwudziestu r tkin t... Bra­
wo! Tak być powinno! Teraz wiem doskonale, co 
to ic3t na świecle sfiawicdliwość bezwględna! 
Ach, gdybym zarazem mógł i dolę tę moją bez­
względnie dziś dla mnie łaskawą, złapać pazur?.r 
mi za pysk czarny, wuiąć. na jej kark, resztkami 
zębów w mózg sie jej wpić, a obcasami tłuc do o- 
' ta tui ego oddec-hul... Ba! Gdybym roógł.

Pod nogairi mu włóczyło rię psk-ko chsde 
świecące iebiami, zmokłe.

Człowiek czempr^dr., 'wziął zestoła półmiski 
ledwie napoczęte, i ra ziemi je rozstawał. Zadzwo­
nił gwałtownie.

— Rachunek!— zawołał,
Podano Laitkę w mgnieniu ckr.

(C d. n.)

złr. 5, A. Bogucka zir. 3, Dr. B., Kayserowa, G. 
Stromiński, W., po złr. 2, M. N. N. Walewski i 3 
nieczytelnych po złr. 1, razem złr, 62. Ogółem 
wpłynęło w miesiącu sierpniu złr. 480 65.

W  miesiącu sierpniu rozdano 13-tn weteranom 
zapomogi stałe w kwocie złr. 165, zaś 12-tu wete­
ranom zapomogi jednorazowe w kwocie złr. 175.

2K ^Bernard oldmon, Walerj an ^Podlcwski,
skarbnik. przewodniczący.

K om itet Towarzystwa op iek i weteranów 
Z rok u  1831 zav.ladi.mia nas, że od czasu zało­
żenia Towarzystwa, t. j. od 15. marca do 31. sier­
pnia b. r. wpłynęło składek 4949 złr. 30 cnt. Do 
dnia 31. sierpnia wypłacono weteranom 1840 złr. 
Liczba weteranów pobierających wsparcie miesię 
czne z ka*y towarzystwa w Krakowie wynosi obe 
cnie 71 esób. Prócz tych komisja lwowska ma pod 
swoją opieką weteranów, mieszkających w Galicji 
wschodniej. Osobne sprawozdanie tej komis i z do­
chodów i wydatków pod jej bezpośrednim zarządem 
zostających, mamy nadzieję, wkrótce ogłoszonem 
■ostanie,

W  ostatniej sztuce wystąpi p. Miłasze* ski.
R oh a ły u  29. sierpuia. Dnia 20. sierpnia b r. 

powiat r^hatyński dotknięty został klęską powodzi 
Cała południowa część tegoż nad Dniestrem poło­
żona, doznała w skutek wylewu wielkich strat. 
Diiesięć miejscowości z powodu gwałtownego przy­
pływu wody, w większej części zostało zalanych, a 
mieszkań* y, których całe mienie, niemal w zupełno 
ści zniszczone ni zostało, zaledwie z życiem ujść 
zdołali. W  celu niesienia pomocy nieszczęśliwym, 
zawiązał się komitet w Rohatynie, który zarządził 
na razie na potrzebniejsze środki, te jednak zale­
dwie zaspokoiły najpierwsze potrzeby, a wielkiej 
klęsce, która teraz dopiero w całej swej przedsta 
wia się grozie, w zapełnoścl zapubiedz nie zdołały. 
Aby uzyskać szerszą podstawę dia zbierania środ 
ków potrzebnych, do niesienia pomooy powodzią do­
tkniętej ludności, ndal się komitet do namiestnictwa 
z prośbą o dozwolenie zbierania składek także i w 
okolicznych powiatach, zaś Sz&n. Redakcję uprasza 
o łaakiwe pośredniczenie w zbieranin składek i o 
umieszczenie tej odezwy w ramach pisma swego.

3jiikołaj Xonsiewicz, przewód, komitetn.
(Redakcja nasza chętnie w sprawie tej, jak i 

innych podobnych ofiaruje swe pośrednictwo. Przyp. 
redakcji.)

K u lasz 29. sierpnia. [Powódź.] Przy wietrze 
północno-zachodnim, który poszarpane chmury pędził 
w Karpaty, w nocy z 19. na 20. bm. zaszła ogro­
mna ulewa f deszcz lał jak z cebra ] 0 godzin na 
przestrzeni od Stanisławowa aż po za Łisko w Sano- 
ckiem; gdy zaś jnż przed d. 19. bm. z przyczyny

bo niebeepieczeństwo fĵ O nader groźne; wody na go­
ścińcu było przeszło na 1 metr wysoko. Gdyby nie 
przytomność izraelity, p. Józefa Frennda i dwóch 
panów ze straży finansowej, którzy z narażeniem 
życia przeszło 12 osób, samych kobiet z dziećmi, wy­
ratowali , ofiar powodzi byłoby więcej (dwóch ludzi 
utonęło).

Rzeka Ł mnie a połączyła się koło Swaryczowa 
z Czeczwą, zalała wsie i równię , a rzuciwszy się 
młynówką do środka wsi i przerwawszy gościniec 
rządowy, dotąd przez wieś płynie. Część miasteczka 
Rożniatowa, Swaryczów. Tużyłów, Brosniów, D$hę, 
ezęść Borłocb, pola wsi Nowicy, Dobrowiany, Pojto, 
Podmichale , Zagórze , Chocin . Stndziankę , Babi) 
Przewoziec, Podborki, pola wsi Nedyni i niżej dó1 
Halicza leż ące wsie. wszystkie mocno ucierpiały od 
powodzi.

Na gościńcu publicznym w naszym powiecie wo­
da 9 mostów zerwała lnb podmnliła, z tych znacz 
niejszy w Serednem na Siwce, tak , iż komunikacja 
była zupełnie przez 3 dni przerwaną; że zaś kolej 
na całej przestrzeni znacznie bvła uszkodzoną, po­
czta wozowa została zaprowadzoną do Bnrsztyna, 
Stanisławowa i Stryja do którego na gościńcu wszy­
stkie mosty od Krechowiee zacząwszy, zerwane zo­
stały. Byliśmy tu w wodzie 16 godzin bez przerwy 
możecie więc sobie wyobrazić, jak wyglądają domy 
mieszkalne, przeważnie z drzewa, Szkody w polu, 
po domach, w mieście ogromne.

Na razie ch ć najbiedniejszy m kom (.trafikom na­
leży koniecznie przyjść z pomecą. Nie czekając ża­
bim się ocknie bezradna nasza rada powiatowa i 
wyższe władze, Indzie dobrej woli zawiązali juz kc 
mitet i w parn dniach zebrali przeszło 100 zł.;- roz­
dzieliwszy je biedakom , których woda ze szczęiem 
zniszczyła, i nadal zbierają jak mogą. by nieść-«8- 
tunek potrzebującym. O składki też wszystkich ni<K 
obojętnych na los biedaków prosimy!

W arszaw a 30. sierpnia. Cecylja hr. Zyberg- 
Platerowa otwiera w "Warszawie nowy zakład prze­
mysłowo rękodzielniczy dla kobiet.

Bawiący w Warszaw ie wraz z czeskimi artystami 
redaktor, p. Howorka, stosownie do życzenia dyreko. i 
teatru narodowego w Pradze, zawarł układ z wdową 
po Moninszce, na mocy którego nabył dla sceny pra­
skiej prawo wystawienia „Halki* i „Strasznego dwo­
ra,* „Straszny dwór“ ma być przedstawiony w 
październiku, na benefis znanej w Warszawie panny 
Sittównej.

W  tych u ulach wyjechali z Warszawy bawiący 
tn przez półtora tygodnia goście z Czech, pp. Ho­
worka, Oudrziczek, Stropnicki i Kowai zowicz. oraz 

śleczna* (co znaozy po polsku panna) Hlawaczkó- 
wna. Na dworcu kolejowym żegnało ich gronu mie­
szkańców Warszawy; pożegnanie było nader gorące. 
P. Ondrziczek i jego towarzysze wracając do Pragi, 
zamierzają dać po drodze trzy koncerta, w Piotrko 
wie. Łodzi i Krakowie.

W  Pabjanicach, mieście fabrycznem, gub. Piotr­
kowskiej, znajdują się dwie szkoły: polska z 200 u 
czniami i niemiecka z 419,  w tej liczbie tylko 10 
katolików. Do Pabjanic przychodzi ogółem 234 egzem­
plarzy pism, między temi tylko 55 polskich i 161 
niemieckich. Cyfry te nabierają tem większej wagi, 
że Pabjanice liczą polskiej ludności więcej niż nie­
mieckiej.

Podług nrzędowej statystyki, ułożonej na pod­
stawie aktów rejentalnych i prywatnych , włościanie 
gubernji Kaliskiej w czasie od r. 1864 do 13. lipca 
br. nabyli grantów dworskich ogółem 53,759 mor­
gów za sumę 3,414,605 rubli. Za włókę płacili śre­
dnio po 1905 rubli.

Pod Koninom , we wsi Jarosze wice , 13 letni 
chłopiec, Józef Sobczyński, wziął kosę zostawioną 
prz.-* ojca w poln, i jednym zamachem ściął głowę 
7 letniemu Janowi Rogozińskiemu. Badany podczas 
śledztwa, oświadczył z najzimniejszą krwią, iż zrobił 
to jedynie dla wypróbowania ostrości kosy.

Z iłm ieb  na M erstallfnger*. Stolarz, Fran 
ciszek Pfleger, dragi domniemany wykonawca za­
machu na Merstallingera, który nie mógł być prze 
słuchany po raz wtóry z powodu jakie ś niedyspo- 
zycji, ma się wreszcie lepiej i przesłuchano g > 
onegda; powtórnie. Redaktora P r z y s l  iei, Józefa 
Peukarta, bronić będzie adwokat, dr Glaser.

W sp ra n ie  T isza  E sz larsk te j, która doiąd 
jeszcze nie jest zupełnie wyś wieconą, donoizą, że 
adwokat Mengheit wytoczyc ma proces prasowy pro 
kuratorowi Władysławowi Nagy, który w jednym 
z dzienniLćw rzneił na niego podejrzenie o współ­
udział w ucieczce jednego z aresztowanych. Arly ■ 
kuł ten zawierał nadto wiele podejrzeń, skierowa­
nych przeciwko prezydentowi sądu, p. Kornig, i sę 
dziemn śledczemu, p. Bary. Na miejsce Nagy ego 
przeznaczony zostanie prokurator Havas

25.000  z łr .  za 5 gu ld . Pewien drobny han­
dlarz , domokrążca w Peszcie, Otton Pollak, sprze­
dał przyciśnięty potrzebą, z zachowaniem form pra­
wnych , swe prawa do spadkn po wnjn , zamieszka­
ły m w Wiedniu, za 5 guld. niejakiemu Wawrzyńco­
wi Ret, woźnicy. W tych dniach Pollak zawiadomio­
ny został urzędownie, że zmarły w Wiedniu wuj jo ­
go zapisał mu testamentem 25,000 złr. Soadkobier- 
ca, który tak lekkomyślnie pozbawił sią fortuny, wy­
tacza proces węgierskiemu adwokatowi, p. Edwardo- 
wi Devecser, który zawiadomił niedawno Pollaka w 
imienin jego wnja, że tenże całkiem pominął go w 
swym testamencie,

* aorzy na  piersi udawali się od lat wielu 
w porze zimowej do Egiptu, a zwłaszcza do Kairu, 
którego łagodny klimat lekarze zachwal tli suchotni­
kom. Z  powodu stosunków panujących obecnie w E- 
gipcie, niektórzy lekarze w Niemczech polecali cho­
rym , abŷ  wyjechali do Algieru, ale radzili, jak się 
okazuje, źle, bo daty zebrane w tamtejszych szpita­
lach okazują, że przeciwnie, umiera tam nawet zna-

i

deszczn, rzeki górskie, jak Łomnica., Czeozwa, Be 
reznica , Dniestr , Siwka, Świeca, Snckel, Stryj itd. j
stały przeszło metr wyżej nad zwykły sian ; nastą- j czny procent krajowców na choroby piersiowe, a kli- 
pit więc tak gwałtowny przypływ wody, że ta idąc ( mat Algieiji w ogóle nie jest wcale odpowiedni dla 
wałem, przeszło 3 metry wysokości, w mgnieniu oka pacjentów, o których mowa. "W kilku pismach nie- 
zalała na ogromnych przestrzeniach grunta, wsie i mieckich pojawiły się z tego powodu ostrzeżenia,
miasteczka.

I tak w Kałuszu o godz. 11 przed południem 
mała rzeczka Siwka, mająca swój początek w po­
wiecie Dolińskim, w 5 minutach zalała część Kału-

które i my gwoli interesowanych powtarzamy.
Cich<i wścieklizna. Nietylko pomiędzy ludź­

mi, ale i pomiędzy zwierzętami powstają woiąż no-
, , , , . „  T_ . we choroby. Do ostatniej tej kategorii należT coraz

sza, przeszło 150 domów, cały prawie Nowy Kałusz częściej spotykany objaw choroby u psów zwany 
z częścią wsi Bania, cała wreszcie salinę, tak-    ri;., . . .z częścią wsi Bania, całą wreszcie salinę, tak , że 
zatopiła warzelnię na metr, jak również i magazyn 
rządowy solny z zapasem przeszło 65,000 topek, któ­
re się roztopiły; woda zatopiła również i zniszczyła 
jeden most komunikacyjny znpełnie, a dw» częścio­
wo. Przypływ i zatopienie Dyło tak gwałtowne, że

cichą wścieklizną, Cicha wścieklizna tem się różu i 
od zwykłej, iż zwierzę nią dotknięte nlega odiazu 
sparaliżowaniu szczęki, przez co tracąc możność 
przyjmowania pokarmu, w dni sześć lub siedm gi­
nie. W  cichej wściekliźnie psy nie rzucają się pra­
wie na ludzi, usposobienie ich jest raczej melancho-

nie dało ludziom ani minuty czasu. by o ratunku lijne, choć przy nieostrożnem zerknięciu choroba ta 
rzeczy myśleć mogli. albowiem zaledwie zdołali bu- jak i Bwykła wścieklizn je«t równie dla człowiekarzeczy myśleć megli. albowiem zaledwie zdołali by 
dfo z obór, sienie i dzieci wyratować, a że część in­
teligencji mieszka na Nowym Kałuszu, a urzęduje w 
Kałuszu, przez tak nagle przerwaną komunikację

niebezpieczną.

Korespondencja od redakcji. Panu H. K.
rodziny pozustawione były same; można sobie zatem w ^ owy™- Sączu. Sprawozdanie „ańskie nie może 
wyobrazić, co za rozpacz była kobiet z dziećmi, ra ^  w ai„ „ i,t>
tującemi się i brnącemi po pas na gościńcu do sali ■ rozciągłości, 
ny prowadzącym, by przynajmniej życic uratować,

zamieszczone dla zbytniej jego



Teatr letni. Dziś w piątek dnia 1. wrześfiia 
przedstawienia me m a.'

* Jntro w sobotę dnia 2 września: „Pamię­
tniki Baatana", nomedja w 3 aktach z francuskiego 
pp. Arago i Yermond.

„H o łd  pru ki“  Jana Matejki wystawiony 
będzie już od jutra rano w sali Domu narodnego. 
Światło padające na salę, przyćmione cokolwiek bu­
dynkiem sąsiednim, okazało się bardzo korzystuem. 
Zawdzięczamy to tylko staraniom pp. Juliusz Miena 
i Alfreda Biaziona (uie Gersona, jak tu przez po­
myłkę wydrukowaliśmy), że arcydzieło mistrza pol­
skiego oglądać będziemy przez kilka doi w naszem 
mieście.

Artysta paryskiego „Thćatre frangais", pan 
Coquelin, organizuje podobno własne towarzystwo 
dramatyczne, z którem zamierza w zimie b. r. 
objeżdżać główne miasta Austrji i Rosji. W listo­
padzie ma on dawać przedstawienia w Wiedniu, 
poczem od widzi Warszawę, Kijów, Odessę, Lwów i 
Kraków.

Ze sceny warszawskiej. Rozdaną została 
do nauki; „Piękna", czteroaktowy dramat W. Okoń­
skiego. Tytułową rolę odegrać ma pani Ludowa, 
której przeciwstawieniem w sztuce będzie pauna 
Wisnowska. lane role objęli: pani Ładuowsua, oraz 
pp. Królikowski, Kotarbiński, Leszczyński, Rapacki 
i Tatarkiewicz.

W nader niepomyślnych warunkach rozpoczyna 
się tegoroczny sezon zimowy. Żółkowski ciągle cho­
ry i nie ma nadziei, abyśmy wielkiego artystę ry- 
cnło ujrzeń na deskach sceny. Zdrowie panny De- 
rynżanM, bawiącej w Saint-Mało, także podobno nie 
polepszyło się dotąd w sposób pożądany, a panna 
Marczello-Chraszczewska zmuszoną jest z Gleichen 
bergu, gdzie dotąd bawi, udać się na całą zimę do 
Meranu. Komedja i dramat przeto pozbawione swo 
ich filarów. Jan Królikowski udaje się w paździer­
niku na występy gościnne do Pragi czeskiej. Do 
noszą, że pannę Mąjeranowską, znaną z debintów 
na scenie w Warszawie, zaangażowała dyrekcja 
teatru Karola w Wiedniu.

Słynne muzeum w Butanu, założone przez 
znakomitegu egiptoluga francuskiemu Maijette- beja, 
pod protekcją byłego kedywa Izmaiła, a leżące o 
a/4 mili od Kaim, jest wypadkami egipskiemi mocno 
zagrożone. Dyrbację jego po śmierci Marjette beja 
objął proi. Maspero. O losach mnzeum i jego dyre­
ktora otrzymano wiadomości następujące w Paryżu 
i Londyme. Dnia 8. lipca otrzymał Maspero we­
zwanie od konania francuskiego, aby opnścił Bniak 
i ndał się, wraz z kolonią francuską, do Izmaiły. 
Maspero wszakże oświadczył, że nie porzuci mnze- 
um i opnścił Bulak dopiero na ponowne uroczyste 
wezwanie francuskiego ministerstwa robót publicz­
nych. Odjazd jego połączony był z wielkiemi tru­
dnościami, ponieważ kolej była przerwaną. Na stra­
ży muzenm pozostał sekretarz tegoż i dyrektor za­
łożonego przez Maspera instytutu egiptologiczuego, 
Achmed-effendi Kamal. Obecnii znajduje się Maspero 
w Paryżu i oczekuje z niepokojem chwili, aby mógł 
coprędzej objąć napowrót zarząd wspaniałego u u h - 
um, którego zniszczenie byłoby niepowetowaną stratą 
dla oywilizacji.
m — asa

Lw ów  1. września.
Jak donoszą z Pragi, odbyły się tam zeszłe­

go ji piątku narady witrnokonstylucyjnj ch cze­
skich z posiadłoś 'i większych. Przewodniczący 
komitetu wyborczego, hr. Franciszek Salm, umó 
wił się z dr. Schmeykalem, że i on także wypo­
wie zdanie swoje jako przewodniczący niemiec­
ki h mężów zaufania. Konserwatyści nie mieli 
dotąd zgromadzenia w sprayi* większych posia 
dlości powierniczych (fidcicomissarisck) i są w tym 
względzie zdania podzielone.

Z Gabtl w Czechach donoszą, że uwięziono 
tam socjslistf D. Forstera, handlarza skór, pc 
dokonanej u niego bardzo ścisłej rewizji domowej 
i osobistej. W lipeu aresztowano tam za knowa- 
uia socjalistyczne W. Bóbmera, właściciela han 
dlu towarów łokciowych. vV Pradze, gdzie uwię­
ziono niedawno Schiller*, redaktora pisma socja- 
li tycznego pt. j irbutcrfreund, aresztowany został 
obecnie i oud*ny sądowi Józef Kiejci, czeladnik 
ukienniczy.

Podczas pobytu cesarza w Tyeście, bawić 
tam będą takż; hr. Tatfle i Tisza. żade* jednakże 

prezyd ntów ministerstw nie będzie towarzyszył 
cesarzowi w podróży jego po Styrji, Krainie i 
Istrj:.

Jutro odbyć się ma w Cylei zgromadzenie 
wyborców, na którem zdawać będzie sprawę z 
jwo ch czynności poselskich deputowany do Rady 
państwa, dr. Ryszard Fcregger; spofkiewany jest 
jardzo liczny udział wyborców.

Komitat solski posianowił żadanie gminy 
szatmarskiej, domagające się ustanowienia węgier­
skiego biskupstwa unickiegu, poprzeć w petycji 
do Rady państwa. Êllenór donosi, że sprawa m i 
tryk żydowskich uregulowaną zostanie wkrótce w 
dr odze ad mii istracyjnej. Ministerstwo wyznań 
rozpoczęło już rokowania w tej sprawie.

One gnaj objęła liga patrjotyczna w Paryżu
przemocą w posiadanie rokai wynajęty przez nie­
mieckie stowarzyszanie gimnastyczne i dała tam 
ucztę, na której wznoszono toasty na cześć ry­
chłego odwetu. Przewcdui.zący Deroulede wyra­
ził nadzieję, ze kiedyś pędzie deputowanym z 
Strassburga. Przez caiy wieczór stały tłumy ludu 
w przyległych ulicach. Policja a trudnością utrzy­
mywała spokój. W koloiiji niemieckie] panuje 
wielkie wzburzenie.

W sterach dyplomatycznych petersburskich 
chodzą pńgfoski, że rząd rosyjski pragnąc zagwa- 
lantowsć sobie drogę przez Gibraltar i Suez da­
lej na wschód, prowadzi z gabinetem londyńskim 
energiczną korespondencję w zamiarze zawarcia co 
do tego przedmiotu osobnego traktatu.

W Odesie rozpocznie się wkrótce proces dzie­
sięciu przestępców politycznych, poszlakowanych 
o udział w zamordowaniu generała Strelnikowa.

G.ecja korzysta z cnwili i chce wyzyskać 
kłopoty Turcji. Uprawa regulacji granicy ptsłu 
żyła jej za pretekot i w K«ralidervent padły 
strzały, które mają być przygrywką do nowych 
zawikłań. W Atenach mówią o mobilizacji, a król 
Getrgios wraca do stęiicy, aby jak najrychlej 
zwołać Izby, chociaż więcej jak pewnem jest, że 
Europa me poprze woale żądań Grecji.

Komendant wojsk greckich, skoncentrowanych 
pod Karali-Der went, telegrafował do Aten, że Tur­
cy atakowali 2t>. b. m. kilkakrotnie pozycję Zorba, 
ale zostali zawsze odparci. Wskutek tej wiadomo­
ść. ministerstwo wojny wysłało dalsze posiłki na 
granicę.

Z Berlina piszą, ża nie myślą tam wcale po 
pierac pretensyj Grecji z powodu starcia poa Ka- 
r&li-Derwent i z tego powodu jest nadzieja, że 
graniczny spór Grecji z Turcją wkrótce się 
skończy.

Z  wiadomości prywatnych, donoszących o 
napadzie Egipcjan na pozycję aiigieiską pod Kas- 
sasincm  wnosić m ożna, ze A rabisn  m e są tak 
zdemoralizowani, jakby się wydawało i z depro z 
m -iaelejn. Straż przednia pod wodzą generała 
Gianaioa zastała napadniętą niespodzianie z pe­
wnością wyrżmętąby zostali, do n jg i, gdyby nie 
sz jb za  pouiuc. Piechota ze wszecn stron była 
jm. otoczona, gay aawaierja i artyierja angielska 
zaatakowały nieprzyjaciela na tyłach. Sprawezda- 
m a urzędowe przedstaw ają ten atak, jako czyn 
Sw lein  , ale ucieczka E gipcjan nie musiała być 
tak uaruzo nmporżądna, jozeL pod osłoną nocy 
in tg .i om zabrać znow armaty, zdobyte rzekomo 
przez A ng,ikow s a p; zostawione bez straży i o- 
szancowac się znOw niedaloao cd  Kassasinu. Stychuc,

prosił, r b 7 V r o K  dorcczono w Anglikami w stra
. siny sposób uyaiea i tiyeeulerja.

Z IZ BY tiĄUOWEJ.
Czermowoe 3U. sierpnia. W ciągu dzisiejszej 

rozprawy wyszły na jaw nowe fakta ilnstrnjące 
„zręczne j 1 Enslera. Przysięgły Manescul złożył na 
ręce przewodniczącego tryuunału 1U00 zł., które ma 
doręczyła nieznana żydówka za to, by głosowa!przy­
chylnie dia Enslera. Przewodniczący konstatuj-, że 
otrzymał od czterech innych przysięgłych takież ba 
me kwoty, które doręczyły im osoby n.eznane. Od 
krycia te wywołują ogromne wzburzenie, obrońca 
Enslera dr. Kott powstaje i oświadcza, żą w o sec 
faktów tak oburzających, nie może dalej prowadzić 
obrony i gotów jest zapłacić koszta postępowania 
karnego, jeżeli go trybunat zwolni od obowiązków. 
Przewodniczący wzywa oDrońcę, aby spełnił do koń­
ca swój obowiązek, w skuten czego przyszło do 
żwawego sporu. Trybunał uchwalił aresztować wszy • 
stkie osoby, ktOre brały uaział w zamierzonem prze­
kupstwie. Wieczorem uwięziono syna Enslera Chai- 
ui&, podejrzanego o kierowanie całą akcją, dążącą do 
przekupienia przysięgłych. Akcja ta nie powiodła 
“ u się, niestety. Przysięgli odpowiedzieli na pytanie 
„tak", wskutek czego trybunał skazał Enslera na 
8 Lu, ciężkiego więzienia i zwrot 4000 zł. p. J a ­
kubowiczowi za poniesione straty. Z  resztą preten- 
zyj odesłano p. J . na drogę cywilną. Frundza ska­
zany został na jeden rok więzienia, leśniczego K ra j- 
czyciuego uwolniono. Ensler zgłosił nieważność, o 
brońca jego dr. Rotc 
wprost skazanemu.

“ “iHl
Ogłoszenia urzędow e „Gazety Łw ow akiej."

L i c y t a c j o .  W uniach 26 wnośma i 24. październi­
ka 1882 odbjjdzie się w sądzie krajowym v.e Lwowie 
sprzedaż realności pod liczbą 968|663 , we Lwowie. Ce-

Zduje się, iż z powodu tego, że nie bardzo 
do brie powtuz.ło a ę Atabiemu w walkach dmn 
24. i 25. sierpnia ma być Porta coraz skłonnioj - 
efą do podpisania konwencji militarnej z Anglją. 
J e s t  jednak wielką jeszcze kwesiją, czy A glja

na wywołania 10.000 złr. — *V dmuch 12. października | ZgOUZi się iia cu licu j, pioponOW&ne prZbZ luICJę. 
i 9. listopada b. r. odbędzie cię w tądzie krajowym we i DerWISZ pntoZa Ula być gflUleŚ ilileinuWany. Jako 
Lwowie sprzedaż realności pod liczbą 27U‘;4 we Lwowie.
Lena wy w. 850j  zir

K o n k u r s  a. Posada sługi szkolnego przy semina-
wodza tuieckiego koipueu ekepi dycjju ego  wym ie­
niają Osmana paszę w m iejsce Mukiaia. K w esija 

rjnm męzkiem w Tarnopolu, z płacą roczną 2,;O złr., zlmUiOW ZbkUplonytU pizez AkglikOW, cokolwiek 
dodatkiem w kwocie 82 złr. 50 ot. Podania wnosić naj ' uię ju c  r. u zajstizy ła. buł tan pOdkcaJ puhowme 
dalej du końca października b r. do krajowej rady t£udnoŚci, Z jednej strony ze względu na I jJ l ,  
szkolnej we Lwowie. — Posada dyetarjasza przy sądzie &tórzy prowudzJi muły, 

uei, które są potrzebne.
u drugiej z powodu sio- 
Nirtukcntento walne An-v Łańcucie, z płacą miesięczną 25 do SO złr. — Posada 

tinmacza języka hebrajskiego przy sądzie w Stanisławo
wie. Podania wnosić uo 1. października b. r. do sąduigLków wzrasta ooiaZ bardziej 
w i .anisławowie. — Posada ekspedjeuta pocztowego w j 
Potylicza, w powiecie rawskim, z płacą roczną 160 złr. 
i z kaucją 20" złr. Podania wnosić w przeciągu 4 tygo | 
dni do dyrekcji poczt we Lwowie. j

U p a d ł o s o i .  Sąd krajowy we Lwowie ogłacza kon- j

n mmm iiasu jim  fiimiaio-kur do majątku Abrahama Kósslera, r^stauiatora 
dworen kolei Karola Ludwika we Lwowie,
t «QU ‘ ‘

ilolnictwo przemysł i handel.
B udow a k o le i . Z Krakowa dono ią , te w tych 

dniach zostacie tam ustanowioną sekcja złożona z inży­
nierów, celem dokładnego trasowania projektowanej li- 
nji oświęcimsko krakowskiej, tudzież sekcja w Kalwarji, 
dla linji kolejowej Sucha-Kruków. kierownikiem tych ro­
bót mianowała dyrekcja budowy kulei państwowych star- 
sz go inżyniera, p. Plenigera, który objąć miał urzędo­
wanie swoje dnia dzisiejszego. Inżynierów do tych robót 
użjo n i a ją  j rzeważme tyih, którzy są zatrudnieni przy 
kolei trunswersalnej.

Zeglnga parow a na Dniestrze. Celem zadowole­
nia naglących wymogów przewozn taniego i najkrótszą 
drogą do budowy galicyjskiej kolei transwersalnej, spe- 
c. aluu- ztś przestrzeni Stanisławow-Husiatyn, potrzebnych 
inaierjałów budowlanych, narzędzi i ; rzyborów, od­
dało kierownictwo ruchu przeBtrzeu d. .estrzanską Ha 
liuz-Niżwów a dniem
użytku I

OBIENNIK POLSKI.

wystawa zawdzięcza w znaczdej części swoję świc 
; tiość i powodzenie.

(D ) Wiedeń 1. września. Wczorajsze zgro 
marzenie umiarkowanego towarzystwa robotników 
,Wahrheit" w salach „zu d n drei Engeln“ , 
pizyjęło po krótkiej rozprawie znana rozolucję, 
potępiającą zamach na przedmieściu Neubau. (Ro­
zolucję tę podaliśmy wczoraj; p. red.) Dodano 
tylko ustęp następujący: .Zgromadzenie uznaie
taktykę rozpędzenia zebrań za niedemokratyczną 
i niegodną8. Policja u iji'. nadzwycz*jnychi 
środków ostrożności, ażeby zachować spokój we­
wnątrz i zewnątrz sal, gdue się odbywały nara­
dy. Członków stronnictwa radykalnego nie wpu­
szczano do lokalu. Skons at.-wano, że radykalni 
robotnicy weszli na zebranie poprzednio za 
kartami , na których sfałszowali sztampiłję towa­
rzystwa.

Praga 1. września, ^rager TagUott dowiadu­
je się, że rząd zamierza utworzyć pod przewodni­
ctwem hr. T a f  f  e g o komisję, złożoną z delega­
tów ministerstw spraw wewnętrznych i sprawiedli­
wości, wyższych urzędników policji i reprezentan­
tów najwyższych władz krajowych, w celu nara­
dzenia się, czy nie wypadałoby wydęć wyjątkowej 
ustawyj w celu stłumienia demokracji socjalnej. 
Na wypadek, gdyby komisja uznała taką ustawę 
za odpowiednią, przedłożony będzie stosowny 
projekt Radzie (icństwa podczas sesji najbliższej.

Budapeszt 1. września. E o t v ó s ,  obrońca 
obżałowanych w sprawie tisza-eszlarskiąj, wysto­
sował do ministerstwa spraw wewnętrznych pismo, 
w którem żali się na nieprawne przytrzymanie 
14-letniego Maurycego S c h a r f a  w więzieniu 
śledczem i prosi o uwolnienie, tudzież oddanie go 
do domu sierot, lub przytuliska azieciecego.

B eri n 1. września. Pogłoska, że ca r  zje- 
dzie się z cesarzem W . i h e ł m e m  na mane­
wrach kcło Wrocławia, okazała się bezpod­
stawną.

^osi donosi, że niebawem przybędą do Pe- 
tersiu.gii: L o r i s  M e l i k o w  i W o r o n c o w .  
Oczekują tam także I g n a t i e w a .

W iedeń 1. września; Cesarz zamiauojrał ku, Z a ­
b ł o c k i e g o ,  kanonika kapituły metropolitalnej we 
Lwowie, scholastykiem tej kapituły.

t¥iedeń l. września. Przy dzisiejszym ciągnieniu 
losów z runu i81if gło^aa wygran* padła na ssrję 
3894 nr. 23.

r e i e g m n i y  b iu r a  k o r e s p ,
A . aeń 31. sierpnia. Książę Czarnogórski 

odjeżdża jutro przedpołudniem do Peters­
burga.

Wiedeń 31. sierpnia. Minister rolnictwa 
przybył popołumiu do Zeitweg, dla zwidzenia hut 
żelaznych i kopalni węgla, należących do
,  Alpme Montangeselschaft* i został tam świetnie 
przyjęty.

JPraga 31. sierpnia. Na dzisiejszem posiedze­
niu Rady miejskiej pożegna, się z nią oinmistrz 
S k r a  ml  i k  ustępując ze swego urzędu
po Upływie długiego okresu wyborczego. W
przemowie swojej dziękował p, Skramiik -ządowi 
za chętne poparcie, wynurzając przytem miłą na­
dzieję, Ze idea wzajemnego szacunau i zgody 
wszystkich obywateli, idea pokoju i piacy zawsze 
i pod aazdym wagiędein zwycięży, ojczyźnie i 
gmin i na pożytek. Dostojny monarcha z całego 
erca lory tuje wszelkie Życzenia dia rozkwitu i 

pomysmoaci kraju. Kończył Życzeniem koniecznej 
ńarmonn pomiędzy obiema narodowościami, tu- 
dzieZ nojponoruiejszem podziękowaniem wymie- 
niayąc liczne dowody życzliwości cesarskiej dla 
Pragi, mianowicie, ze ją ob.auo za siedzibę cesa- 
rzewiczostwa i wzniósł trzykrotny okrzyk na 
ezesc cesarza, który zgromadzeni z zapałem 
powtórzyli. Za oun dn, wybór nowego burmi­
strza.

Stam buł 31. sierpnia. Rada ministrów obra­
dowała do dzisiaj. Z rana krążyła pogłoska, że 
komendantom wojsk tureckich towarzyszyć będą 
aw&j adjutanci sułtana, jednym z nich ma być An­
glik, B a k e r  pasza.

Zatargi turecko greckie są w drodze ugodo­
wej. Mocarstwa wezwały komendantów obu wojsk, 
aby zaprzestali nieprzyjaznych krokow.

Stam buł 3 i. sierpnia. Sand pa3za prosił o 
zwłokę dla dania odpowiedzi, na projektowaną 
konwencję. Jutro zrana kończy się termin zwłoki.

D u f f e r i n  ma zamiar udać się jutro na dni 
kilka do Fri-ikipos (wyspa na morzu Marmara).

Ism alła 31, sierpnia. Frzed m ntem wojsk 
angielskich nieprzyjaciel uje zmienił pozycji. Kolej

- *' 'iiaidi 'Ti "'iluflTBtfrift'i i i' WSti

aż do Kassanin jest znów w ruchu. Świadkowie 
naoczni twierdzą, że zwłoki Anglików, poległych 
w potyczce dnia 28. sierpnia, zostały pokaleczone 
przez nieprzyjaciela.

L ondyn  1. września. Dzienniki wieczorne 
zamieszczają depeszę z Ismaiły 81. sierpniL, która 
konstatuje, ze gubernator Zagazig prosił przed 
wczoraj o pozwolenie przejścia przez linie angiel­
skie, 3 a p i uzyskanem pozwoleniu Q zaprowa­
dzony iostsł do Wol:eleya. Misł on później roz­
mowę z Su ł t a n e m- p a s z ą ,  jako reprezentan­
tem Kedywego. Mówis, że A r a b  i upowiżnił go 
do proszenia o zawieszenie broni, które ma być 
przed* te nyra krokiem de poddania się.

L on dyn  31. sierpnia. Wolseley wraz ze szta­
bem powrócił wczoraj do Ismaiły. Brjgsńa 
szkeska odeszła popołudniu z Aleksandrji do 
Ismaiły.

Now y Y ork  31. sierpnia. Zb:ór w Sta­
nach Zjeanotzonych oceniają na 1S00 miljonów 
buszli.

Paryż, 81. sierpnia. Telegram podpisany 
przez gr. kat. patryarehę i innych dostojników 
syryjskich przeczy, jakoby bezpieczeństwo chrze* 
ścian w Syrji lub Palestynie było zagrożone i 
twierdzi, że wskutek użytych przez władze środków 
panuje tam zupełny ipokój.

G r « v y odjechał dziś rano do departamentu 
J ira, gdzie zabawi cały miesiąc.

Londyn 31. bierpnia. Arsenał w Woolwich 
otrzymał .polecenie, aby natychmiabt wysłał do 
Egiptu 36 dział oblężnic..yeh rozmaitego kalibru 

1136 artylerzystów.
Dj 3)ailly ^Chronicie donoszą z Port Said : 

A r a b i prosił o ośmiodniowe zawieszenie broni, 
na które nie igodził się W o l s e l e y ,  proponu­
jąc jednodniowe zawieszenie broni.

kun wiedeński.
t<WÓ#  31. siarpoia. Izby handlowej) i. Akoje 

za sztukę: Kolei gal Karola Lndwika i  200 ał. 316'— 
— 319 , kolei Lwow.-Czern-Jassy 171-76 — )75 —,
Banka hipot. gal. *o_-8U — 309 —, Bankn kred. gaL 
_47*— - 262—. II Listy zastawne na 100 zł. w. a 
To w kred gal ziem. 6°|0 99 76 — 100-76, To w. kred. 
gal. ziem 4U|0 9i 50 — 93'—, Tow. kred. gal. ziem. 6°|,
99 16 — loO 76, Tow. kredyi gal. ziem. 4°j0 8/ 80 — 
89 —, Banko hip gal. 6°JS 101 8 102 60, Bankn hip.
gal. 6°|0 98 40 — 99 60, Banku hip. gal. z 5°|0 prem
100 70 — 101'70. Lii. Listy dłużne ni 100 tl, Gal 
zbfcł, k en. włość. 6°/0 101 >U — lu3 —, ual. zakł. kred.
włość, b̂ lo 9 i‘ -------9 6 —, Ogól. roi kred. zakł. dla Gal.
i Buk. 6 |„ los. w 18 1 — ■----- --------- . IV. Obligi aa
100 zł. Imlemnizacyjno galic. 6°|0 99 26 — 100 26, Ko
munalne gal. ZalU. nre lyt. włość. 6%  100* — 101 5 ,
Bożyoaki araj. z 1878 6 /„ 101------- 102‘b0, Losy miasta
Krakowa 9 26 — 2i-—, Losy m. Stanisławowa 23 i>0 — 
25 60. V. Monety. Dukat uolenderski 6 61 — 6‘bl, Dukat 
cesarski 6 62 — 6 t2, hapoleondor 9 38 — 9 48, Loł- 
imperjał rosyjski 9 68 — 9 78, Rubel rosyjski srebrny 
i ' j 2 - 162, Rubel ros. papier, i 17 — 119, 100
marek niemieckich 67’5J — 68 26, SrebiO aa 100 zł.

 , Kupony w srebrze »a 100 z ł -----------
—•—. (Pierwsza uytra wszystkich putycyj znaczy: 
„plącą,a druga „żądają “)

A lc d e ń  i  września godzina iU minni 40 Akoj< 
i  sOytuera j , 9 —. nuglo-Ausir. 121 gO, AkOjO banku 
Umuj U 6 80, Kolej Karola Lud. 818 —, Posado. 164 80, 
Renta papierowa — -  , Listy zastawne gal. banku hipoi
 , Galicyjskie oLhga je  indainuisacyjne , bab-
cyjski bank rustykalny —-—, Losy z roku 1864 — — , 
Na^leoudor 9 40, Rubel papier. 117*/4. Usposcbieoie: 
haassa

ft iedeń  31. sierpnia godzina 1 minut 40. Losy 
kr,dytuwu—•—, Węg aacjo kredyt. 300*—, Akoje augic 
aus r. ,2125, Akcje banku Union 1.26 30, Afcuje kred. 
Karola ijudwika 318 25, Akoje koiu pórnooną] 276 60, 
ukoję kolei południowej 164 —, Akoje kolei Aifóldzkiej 
116 —| Akoje koloi ELbiety 2i l ' 6U, Akcje kolei Lwowsko- 
Gzorniowieokiej 172 75, Ak j kolei wyg. połnucnej 
asoboi.n.ej 164 60 Wiedeńauie losy 126 —, Akoje kolei
uudolfa , Akpje kolei Albrechta — ■—, WągiarsHe
obligacje pańatwa w złocie 94 70, Galicyjskie oblignojt 
indemuizajyjn. 99-75, .m sy regulacji Cizsy 110*76, Loay 
tureckie 24-26, Węgierska renta 118 76, Akoj banku 
związkowego U7 76, Akcje banku obrotowego —[ - (  
A i koie węgi rLao-gaiioyjskiej —■— , Akcje koki 
państwowej — , Rubel papierowy 1-18, Węgienk ; 
luzy 118'--, Mark niesaiecki — — . Uspoi : bardzo stałe

nfHedttń 31. sierpnia godz. 5 min. 6. Jednchtj 
dłng iransiwz w baukuotaoh .8 8b, w srebrze 77*20, Rcuta 
w ziooie 95*86, Lo«y pożyczki z roka l 8bc 13c‘7a, Akoje 
banku wiedanskijgo 824 -, kredyiowega 3i3 —, Louajc 
li8'40, Brcbro —- - , Bapoleondor 9 40, Dukat ces, 
men. o oo, /Ob marek niesm ckuih 67-80.

.  a ry t s(/a hanu oa so.
B e r l in  81 sierpnia godtins 6 min. 6. Rosyjskie 

baukłloty 2'ig.ąii, Ako,j kredytowe oa8 60 Lombatdj 
267 —, Gai/y jgZie 136 76, Kolei Rnmnnsaiuj oO 60, Au 
strjackio ii,I(̂ noty 17z 66 Po zamknięciu giw dy. kredy
l>'»»   Lomb»rd7  •

N k ftg  W i e d e ń  1. wrześnie: 16" — do 16 26
B r a m a  t  ^ ------. H a m u u r g : 6 80, na sierpień
6 80, na sierpień-wrsasirń 7-10 A n t w a r n j a :  na 
sierpień 17^  S o w y - Y o r k ;  6*/4 F i l a d e l f j a :  bs/,

Telegram y aboiow e z dnia 31 sierpnia.
W i e d e ń -  Pszenic* l i ' — dc 1160 zł., żyto — ćc  —.. „

— zł., jęozmień — do — zł,  kuknrudra — 
do —. -  zł., owies —■— do — , okowita pr. 10.000 
liter proCant 32*- d - 82*26 zł. B n d a i p e s s t :  Pzze-
niea 100 klgr. (na je«i“ń) 9-34 do 9-36 zl rr*pak na 
sierpień-wrzesień) — I— zł. B e r l i n -  P»r»nJca żółta 
(na zieipień) 178-— aa, żyto —■— m., spirytus ldoo
62 40 m , oiej rzepakowy m. 8 z o z a o i n -  Pace-
*_(.« -■—j rzepik —■—. P a r y ż :  mąki 16® kilogr
63 60 fr., olej rLepakowy 73 50, zpirytns —•— fr. W r e ­
d a  w Psrenica — ■■—, żyto — , owies — •— , sniryt * 
— kukurrdza K o l o n j a -  Pezenioa —

Przyjechali do Lwowa ania 1. września. 
BOTEL ŻORZA. A. hr. Łoś z Bortkowa, A. hr. 

Fredro z Bienkowej Wiszni, W. hr. Ledóchowski i L 
hr. Ledóchowski z Woły ma, J. bar. Romaszkan z Horo- 
denki, M. bar. Błażowski z Dobrjwód, J. bar. Błażowski 
z Czeremchowa, W. bar. Zedlwitz z Germakowki.

HOTEL LANGA. K. de Mikuli i J. Teodorowicz z 
Czerniowiec, P. Bieńkowsk. z Kouarna, F. Andreoli z 
Werony.

HOTEL EUROPEJSKI. W. hr. Mniszek z Rosji, T. 
Teodorowicz z Żukowa, H. hr. De la Skala z Hniliczek, 
M. Osadca z Bukowiny, Czerlunczakiewicz z Krakowa.

HOTEL ANGIELSKI. W. Potocki z Kociubińczyk, 
S Wagner z Polski, M. Niementowski ze Sniatyna, T. 
Wasilewski z Sienkowa, E. Pohorecki z Polski, E. Ma- 
rjański z Podola rosyjskiego.

HOTEL WARSZAWSKI. A. Krzysztofowicz z Doli­
ny, J. Duli z Brzeżan, L. Liss z Kaniionki strum., F. 
Zapletal z Wiednia.

HOTEL LAZARUSA. L. Safczyński z Mikulmiec, J. 
Jonas z Buczacza, S Anhanek ze Storożyniec, J. Brand 
i A. Rippel z Czerniowiec.

Pociągi kolejowe.
ODCHUDZĄ ZE LVl OWA.

Według południka peazteńskiago.
DO KRAKOWA: o gods. 10 min. 80 w nocy (poaiąg 

pospieazny); o godz. 4 min 88 rano (pociąg oeobowy), 
u godz. 4 min. 49 po południu (pociąg mięazzny).

DC STANISŁAWOWA; (na Stryj) o godz. 6 mia 
46 rano i o godz. 5. min. 16 wiaozór.

DO PODW OLOCZYSK: (z dworoa Iwowakiego głó 
wnego) o godz. 6 min. 40 rano (pociąg poepieazny); o 
godz. 12 min. 10 w południe (puuiąg mięazany); o goda 
i0 min. 11 w nocy (poaiąg mięazany).

i/U PODWOŁOGŻYbK : (z dworca w Podzamozn, 
o godz. 10 min. 39 w nocy (pociąg mięazany); o godz. 
12 min. 32 w południe (poaiąg mięazany).

DO CZERNIOWIEC; o godz. 6 min. 10 rano (po- 
ciąg popieozny); o godz. II mm 60 w południe (pociąg 
nuęazany) ; o godz. IU mm. 60 w nooy (pociąg mięazany.

PRZYCHODZĄ DO LWOWA
Według południka yeasteńakiego.

Z KRAKOWA; o gods. 6 min. 20 rano (pociąg 
pospieazny); o godz. 9 mm. wieczór (pociąg oeobowy 
o godz. 11 przed południom (pociąg in.gti.any).

Z CZERNIOWIEC: o gods. 9 min. 40 wieczór (po 
ciąg popieasny); o gods. 3 min. 45 rano (pociąg mię- 
szany), o godz. 3 min. 32 po południu poaiąg mięazany).

L  BOilWOŁGCZYSK: (ua dworzec iwowaki główny) 
o gods. 10 mm. 10 wieczór (pociąg pospieszny); o godz. 
3 mm. 30 rano (pociąg osobowy); o godz. 8 mm. 62 po 
południu (pociąg m.ęn*ayj.

Z PuDWGŁOcZYSK: (na dworzeo w Po deauos. 
o godz. 3 mm. 8 rano (pociąg mięszany); o gjdt. 2 zu1 
36 po południu (poaiąg mięszany).

ZE STANISŁAWOWA: (na Stryj) do Lwowa o godz 
8 min. 6 r u o  i o 8 godz. wieczór.

Gm achy 1 miejsc- zwidzenia godne: Polite­
chnika, pałao inw ahioe, j l .gdh tsjmowy, oerkiaw św 
Jura i w moj pomnik Pinza IX., kaplica Boimów, ko­
ściół Domimkanów z podziemiami i pomnikiem Grott­
gera. pomnik Dwernuluegc w kościele Karmehtów, no­
wy kośuioł Franciszkanek, ulica Kurkowa; cmantars Ły- 
ozakowskz, gora Zamkowa, kopiec unji lubelskiej, Pohu­
lanka.

W ystava  dslel astukl otwarta codzień w auli 
szkoły politechnicznej od godziny 9tej rano do 7mej wie­
czór. Wstęp od osoby w dnie powszednie 20 c t ., od 
dzieci n iw  lat 10 petowa, w niedzielę i święta bez ró­
żnicy wieku 10 ct.

Z wystawy przemyskiej.
Licznym amatorom piwa szmelkesowskiego komu­

nikujemy, że ną wystawie ze wszystkioh lwowskich bro­
warów jedynie reprezentowanym jest zaszczytnie znany 
browar paus O sjaaza S am elkesa , oduczególniony 
na ostatniej wysiawie lwowskiej medalem zasługi za 
znakomity wyrób piwa.

N A D E S Ł A N E .
D e  OliBracyJ g ie łd o w y ch  polecamy najsa- 

mienniej kantor rodaka naszego pana D , E h rcn - 
r e lch a  w e W ied n ia  N a g le rg a n e  ii.

Zwracamy uwagę na inserat 
p. Byetrzonowskiege^

^  Frzolożoiia wyższego Zakłada ^
wychowawczo-naukowego żeńskiego % 

® W iktor ja  N iedział ^
^  zawiadamia Szanownych Rodziców i Opiekunów, że 

kurs nauk otwiera ania 6. września, a zapisy uczenie 
dochodzących i pensjonarek rozpoczynają się z dniem O  

26. sierpnia b. r. 2310 4—6 j£

$ Handel towarów korzennych
K a r o l a  B a l  l a b a  11 a

m e Ł m o w ie  u l ic a  M a l i c k a
poleca swój skład wyśmienitej ciemno naciągającej:

CHIŃSKO - ROSYJSKIEJ HERBATY
■ b i o m  a n a s j  o  ■ ■  e ^ o

2 —  

3-—

P rzem yśl 1. wizesnia. Vv nczciewezuiajszej 
wzięłu udział 03 osob, Dierws/y toast wzniósł 
książę Adam S a p i e h a  na cztśu marszarka dia 
Z y b l i l ł i e w i c z a ,  który odpowiedział toastem 
na cześć komitetu wystawy.

Wieczorem wystawa oświetloną była świa­
tłem elektrycznem. Dzis także iluminacja elek­
tryczna.

Dochod ze wstępów wynosił wczoraj uOO zł 
trzy był tu jenerał G r a e v e n i t z ,  inspektor 

stadnin rządowych.
Dziś funkcjonują jurory koni, pszezelnictwa, 

i sadownictwa.
P. M a c h a  1 s k i przybył dziś ze swejemi 

telefonami.
Niebo wypogodzone.
Wszyscy dygnitarze mieszkają podczas poby

Lenn p r z e c e n  m esirzansaą u * , i wysUwi(j-  ktjl(_cia S ą p l ehy W KraSiezy- '
sisrpma r o powse* ^k0!^ ^  którego popucm moralnemu i materjainemu

K A N TO R  W Y M IA R Y
o. k , m p n y w . g a D o

akcyjnego Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje

wszystkie efekta i monaty
pad warunkami najprzystępniejszemi

o °|0 L i s c y  h i p o t e c z n e
j a k o  te ż

51 P r e i im  w  ioiiiiiie,
które według prawa z dnia 1. lipca 1668 (L»z. P .P . X X X \ iii 
Nr. 93) i najw. post. z ania 17. grudnia 1871., mogą być użyte 
do lokowania kapitałów funduszowych pupilarnych, kaucyj mał­
żeńskich, wojskowych, na kaucje służbowe i W/Mja, są w tym 
Kantorze do nabycia.

Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwło­
cznie po kursie dziennym bez doliczenia pt ,m .i. 2761 20 o

‘ |, kilo Ciast Czyńskiego 1 '— 
1 butelka Rumu Jamaika

s ta r e g o ........................1‘óL
1 butelka Rumu Jamaika 1'żO 
1 „ Oogniaku . . 2-50
1 _ Ponczowej esen­

cji . . . . 150
Łaaicawe aauowienia będą beazwZooznie nakateoEmone,

2069 10 -  0 : m ć l . j s l  w  w
l a t n r * l u <  a ro n a ty c m s m aiybtyu  s m a k i n

kilo L »gwajra drobniej-
nista najlepsza

V, kilo Kongo cesarskiej 
\  „  Famiujnej .
*/, „ Mieszanki z Moskwy v —
lL kilo Emperial . • . 5'—■
‘ |, » najlep. wysiewM 1-70
>1 Angielskich ciast

do herbaty . .1 -20

. . 1*04 sza .
ziar- i , kilo Cub*. .
a . 1-— i , „ (Jubs. .
ej sza i , „ Malanar

— -96 i , a Santos
. — -96 i , .  Rio . .

* ten smak . .
‘ I, kilo Lagwajra

Rzetelne postępowanie, staranna usługa z jednały memu 
h a n d lo w i liczną klijentelę i w przyszłości będzie moim uailnem 

r staraniem wymogom Szanownych P. T. gości zadosyć uczynić.

Unmł jpęcherac rybie
»re*erw*tywa prawdziwa franoasta śuaiB po 1, 2, 8, ł  i ł  słr 

* a u a ik le  tuK» th. S 50, o o b r a n l » « e  o d  
?w* f a S  M M  tóu ta a łr . - 1 —

 ___________  _ p £ i t ; . r a l :
»»yik K J dyakraoją za po brani a s  „tfi 

WiaosK Ł Kolluarhofgsłs* Nr. 4, T,
,trUUi



D Z IE N N n rP O L S F I

J P o l e o a

miny z taniości i doborowtgo towaru
MAGAZYN DAMSKI

we Lw ow ie, p rzy  ulicy  !Ualicfciej l. 
2018 3 3 -0  6

Tluetraoji dzieł. Uarja Malc-.Dwak'9- 
•Ł go, Ku irad WaUenrod Miok a- 

wio a, Albnir Ur, ttgera, t j. War­
szawa, Polonia, Litnanika, Na pa- 
dole tez i inne paoio.kami i jedwa­
biem a .ernie wykonane, każda t 
tyoh aeryj w alb, n oprawne.

dKbrazy chi rakterystyozn- w atro- 
jach naru lowych różnych atólea, 

jako to: K-ligi, Tańoe i zab«wr a 
'trojaoh na-< do— b  , orne widok 
Matoryoznyob zamków i ałaoói 
w Poleca, wyjętych z tuki N&o de- 
ona Ordy.

■ ■  afty z gndłaml narodowemi, i 
wlewnikami rciłużpnyoh uę- 

żów w Poinoe, jako to: Kroi Jan 
Sobieaki, Tadeusz Kuśoinazkc, ksią­
żę Juzef Poniatowski, Królowa Ja­
dwiga, Królów* Wanda, Stolan 
' 'zarnaok., Pamiętnik tubileui i J. L 
Krazzewskiago.

~ n  afty ręozne francuskie i berliń- 
-OM- akie na kanwie niuianej, jawie, 

jnrie, papierowej, arebrnej, również 
anlikaoją w atłasie, aksamicie i na 
suknie wykonu o, w najwięl szyn* 
wyborze i po najtańszych cenach,

fK praw ne zaczęta lub 'iŁończone po- 
mniejsze hafciki aa k*rj» 9. 

srebrnej, jako to: Postńńietloiki m 
krwerty, na listy, na marki listowe, 
na karty uo ^-ama, or-.s w kształor 
fotelików na pc^zegarki.

’ ^ywaay przed kominki, Czaprai- 
™ na k aie, Lambreąnin, Wałk' 

’-r. kanapy, 3 irwety, Poduszki, Pasy 
do foteli Dzwa_co nągi, TaLmy do 
strzelb, Torny myśliwskie, Ccapki 
Szelki, Tadu ped lampy.

fi składki do ILążek, iióL-a J< ser 
wet, Podwiązki, T^;ki ba bilet; 

wizytowe, Ra*nx. i  hafoikami a  
fctogiwfie, Termom*. ” , Wazinik 
na Kwiaty lodnsze zki na igły, ka 
poinohy na tytoń, Pularesy z haften, 
na oygara, Sakiewki napieniądze

dKbraaki świętych, błogo* wień- 
d ,74̂  Ornaty, Stały, Ant pedja 

Widoki, Wzorki malowane, na kar, 
wie papierowej do wykończa ia pa- 
oiorlmmi, Wzorki u o haftn kan­
wie ira* do robć* Poanlas i s i- 
niardia, Monograma.

'■Barny rzeźbiona na naręozniki, na 
-® * 1 saisnie, na klacze, do zdejmo­

wania obuwia, Post imenia i a nuty, 
na gazety, do czytr.nia książea, m 
podzegarki, Pojtumenoik. ni, i .mbrj 
przed lampy lub świecę.

O H  afty z bnkiioikami Inb wido- 
- * * •  czkami na papierowej , jjdwa- 

bnei lab niois ijj kanwte, dąjąoe 
•ię zastosować do albm >ów, pnlare- 
iów, na podzenarki, na kalenunrze 
do ram na i zręczriki, na anknie. 
na klncze.

L a n k a  w e  z a m ó w ie n ia  z a m ie j s c o w e  »  j k o o n j ą  a l f  J a k  n *J  K pie t a n ie j  i  n a ja b u r n t n i e j .

'EBndełka z hafcikh»&i na kołnierzy- 
r  l i .  na mans-ety, na rękawiczki, 

ni Karnik. ioazyezki do robót 
damtaioŁ, na kłębki, at druty, na 
jygar_, kabnd^jzyki, notycki, kró- 
piainijrki, ton z przyrządami do 
pasania, koize acieune.

K ordonki, Sznelki, Pelę, Fiiozelt. 
Włóczkę t erlllską, angitlską, 

perską, Creolwol1 , Moherkę, Pa­
ciorki metale* n i kryształów Ziu­
to, srebro i bn io„ ,lo haftu K " v y  
iedwabn >, Juta, Jara, Bn»z**liirka 
Ha wanna, Panama, hjpsowi, ; W e

Bazar M ie r n a
Pierwszy skład wyrobów krajowych 

we Lwowie, plac Mar]aokl I. 10. 
Utrzvmu;e Da składzie i poleca : 

d o m o T O ffe  w y  o b n  w K o r c a  | a j  
Dębowca 1 i  Błaiewej

Obrusy fcaie, ja iotez i ajreturowane
po zł. 1*20, 1-80, i'40, 3 60, 6 E0, 680 

i 8'50 szuka.
Serwety białe i apretorawane
po zł. 4, 4-40, 4-dO i 6 80 tuzin 

■ a s łe  d e s e r o w e  po zł. 1 80, 2-20 tnz
B̂ CZUii' cienkie, grubsze i grube
po zł 4 20, 4 80, 5-80, 6-50 7 20 do zł. 9 

tuzin.
Prześcieradła bez sz^u

duże cienkie zł. 2-18, cic ńsze zł. 2 80 azt 
G o t o w e  tolerecw lk lr m a g le w n ik l ,  
a ie n n ik i ,  p ła im y , wery iba» 
i o w e  i  w o r y  n a  n a ą k ę  a p ł ó l n *  

i a g i o w e g o .  2060 2 - (
Pośclólki i kocyki na podłogę

z Kosowa, Jaaienicy i Jaryczowa 
po 28, 38, 40 ot. i po zł. 1*30 i 1 80 metr.

o o u u e n  tridjitn l i .  'Jmjiage

3“ t”0'"  in “tr
9riii»aH o »»-J»»#an  ftlr

©efdjledjt9=ifranfljeittn
bon

M e d e  D r .  B l i e n z ,
Sltiaftefc ber meb. ftacuIMt, yidt, Stadt, Oomagagasse 7

(Jfubolfłolał). Vot\ń$(i4 trerbenbte 
fdb̂ łnbcr nafteffBarfti Jdffe bon ■;*- 
fjfiiuttĄter IStunttMftrart fltOfift. $rM»att»n Walt* bon 11—4U$r.
JSB5~ HuĄ wirb s-.trct̂ orrffpokbłttl be« 
VattbeIlu.ioerbfrt^JitMcam<nte bejorgt. 
D r. B is e m  irurbt burd) bte 
•ping jum am. Urulvrfttat3*jprof<flev

Oświadczenie.
W oboc krążących wieści, jakobym 
należał do grona osób witrjących 
demonstracyjnie księdza J a n a  
.V nm wwjojau , wracającego ze 
Lwowa, Di' dworcu k oleje wym w 
Tt rnopolu w dniu 8 . b. m., widzę 
się zmuszonym oświadczyć pub’ i- 
czDie, że v demonstracji tej nie 
tyk o  żadnego nie brałem udziału, 
ltcz naw t w dniu tym na dworen 
kolejowym wcale się nie znajdo­
wałem.

Włodzimierz Lott ich i. 
kandydat notarjalny w Tarnopolu

Maurycy M e r
i  B e r n i e

Handel towarów sukienujch
en gros i en detail.

W yb ór b og a ty  m ateryj z peru- 
w euu, dreskinu, chustek  dam ­
skich , lodów , k ocow , derek  
k tósk ich , po  cenaęh bardzo 

niskich
W zory lub p rób k i dla kraw ców , 
rozsyła  się franco a n ie k ou - 
w eniuju jący tow ar byw a w y­

m ieniany. ' 445 1—20

I b  3 s i e w u  2429 2 - 6

plenny Jęczmień ozimy
po 7 złr. aa 100 kilo

w  D ż u r o w i e  p .  P o p i e l n i k i

Guwernantka
bunenzka, młoda, z polakiem razwi- 
gkiem, dopicn do kraju przybyła, naj­
lepszego wychowania, t-raz słodkiegr 
ebaraktoru, p r t g a l ć  s i ę  n m feS  i l ć  
w laaczcK Jiiju  d&mu Jako 
v  < n c7 j - l e lk a  l o b  « lo  t o ? s r z y -  
• tw a . Oprc -Jz zwykłych przedmie ów 
początkowych, udzie ać oże nauki ję ­
zyka augii sklego i wyżczej mu :yki r-a 
fortepianie, posiadając takową 'znako­
micie. - Bl.iiza wiadomcść za pośre­
dnictwem Pani A . G e t t e ie h o -e |  w 
A  a k o w i e .  p r c y  u l i c y  W iś ln e J , 
pałac Biskupi. 2418 3 - 8

L. Mag. 12.854 III. 1880.

Ogłoszenie konkursu.
Celem obsadzenia p ięciu  posad og rod ow y ch  przy  miej

S ta r t  ma o to  b a
pragnie przyjąć M k a  pan tn ek  na w ik t  i p o ­

m ieszkanie. P cn ierk i m ogą  pob ierać w  dom u 
j naukę języka  n iem ieck iego i francusk iego. 

F i l i i - za w ia d om ość w  adinim stiarji „Dzlrn-
służbie og rod ow e j czy li p lantacyjnej, a to  jednej z biSzyc?®IlS-raa*^ ; gdl‘e za,1<:.ĝ  

p łacą  roczną  360 złr. w. a., zaś cztery  z p łacą roczną po 
320 złr. w. a., z tych  3 z wolnem pom ieszkaniem  w  razie 
przydzielenia do ra jon  usłużbow ego, w  k tórym  pom ieszkanie 
się znajduje —  nadto w szystkie z um undurowaniem .

O grodow y  przydzielony  do  rajonu służbow ego na W y ­
sok im  Zam ku pob ierać będzie pauszal m iesięczny 2 złr. w . a. 
na utrzym anie psa.

P osady te nie są stałe, a u wełnienie z nich nastąpić 
m cżs za 3 m iesięczaem  w ypow iedzen iem .

U biegający  się o  nie winni wnieść podania swe do  Pre- 
zydjum  M agistratu w  term inie do  15. września 1882 z do 
łączen iem  dow od ów  uzdolnienia, dotych czasow ego zajęcia : 
zachow ania  się, tudzież norm alnego w ieku.

Magistrat król. stoi\ miasta.
L w ów  dnia 2 i .  sierpnia 1882. 24:6

I p . c i  nprz. blu żelaznej Liowstó-SzmwiecfrMiej.
( L i n i e  a u s t r ja c k ie ) .

Liczba 16.417.

Prz/wrócenie ruchu
dla przewozu 

zwykły eh
przesyłek pospiesznych

[ l i j l t  notarj?!ny
z k ilku letn ią  p ra k ty k ą  i egza ­
m inem notarjalnym , poszukuje 
m iejsca w kancelarjś notarjalnej.

At res K. U 25. L wó w : poste 
restante. 2441 j —3

S A S S Ó W .
Z  dniem  1. września br. 

zostają ceny w  zakłndzie 
w odoleczn iczym  zmssone o 
V4 część.

/g łeszen ia  {.rzyjaiaje Zatząd 
«akfaau w Sassowie. 2420 2-3

li

Naukę ś p i e  wu
solowego i chóralnego, udziela pc 
dług metody pierwszt rzędnych zna­
komitości IZYDORA OSTROWSKA, 
Eynek l. 26 II. piętro, n u  i_ g

O głoszenie-
Z dniem 15. Października

otwiera się
kurs dw u le tn i w szko le  ogrodniczej

w  C z e r n i c h o w i e .

Życzący  um ieścić ucznia za 
o p L rą  zg łos ić  się zechcą do

Dyrekcji szkoły rolniczej
w  C zernichow ie poczta Czetmchów.

C. k. uprzyw.

Arcyksięcia
kolei

Albrechta.
pragnąc zabezpieczyć sobie potrzebny i-iaterjał opałowy, 
zamierza rozdać w drodze ofert pisemnych d o s t a w ę  
150.000 m e t r ó w  M z e & c ie n D g jc l i  d r z e w a
łupanego przeważnie twardego; zaprasza mniejsrem 
interesowanych do wniesienia ofert, które podpisana 
Dyrekcja przyjmywać będzie do dnia 15. Września b. r.

B liższych  objaśnień ja k oteż  i w arunków  dosts wy, 
k tóre  są do przejrzenia  na w szystkich  stacjach  k o le i 
A rcyk sięcia  A lbrechta, udzielają o ió ro  zarządu m ate- 
r ja łów  podpisanej Dyrełic,,. we L w ow ie  przy u licy  
Teatralnej Nr. 7 i naczelnik  m agazynu m aterja łów  na 
dw orcu  k olejow ym  w Stryju. 2232 3 —3

L w ów  dnia 15. L ipca  1882 r.

D y r e k c j a  r u c h u .

Mateirje na suknie
tylko z 'rw i j i dobrej wełny lwozej.; dU mężtzyi uy wzroatu średn fgo 
S  m e t r y  I O  c e n  im . ne J e d u e  u b r a n i e  z dooroj wełny uwczej za 

4*96 y łr . ,  n a  n b r s i i e  z lepazej wełny za 
S '— „  n *  F i J .a i l e  z delikatnej wełiy za

IO '— 4« n u  u b r a n ie  z Gaikiem dtiikbtnrM wełny za
1 2 1 0  s ł r .

P l e d y  p o d r ó ż n e  po 4, f>, 8 do 12 złr., n’’e konwenjn ąoc 
nożna zwrócić za zapłaceniem porta poczt. BaiJzo delikatna mate.,6 11 11 
podu:e, suruaty, zarzut!p łaszcza  od deszczu, tyfle, azaraczki (Loden). 

lukio komiśne, szewioty, trykoty, prruwieny, aoekingi, kaa)g*rLy, bu Ina 
bilardowe pslaca 2*4j.o 2 - 24

J a n  S t i k a r o l s k y - e g o
• k l a d  i>  li r y c i n y  w  B e r n i e

Próbki pi seayła franko. Próbki dl» krawców niefraiikowane. Zwraca 
ti§ uwagę pp. k r a w c ó w  na bi gaty wybór i ne niezmierną niakośó cen. 
Pe_ieważ wieln z moicn P. T. o 01 co w w zaufanicr do im ię zamawia 
mi ferie nie żąuająi próbek, przykuję więc na powrót w ten sposób 
nadesłany towar, gdyby nie konaeujowat. Prcbii czarnego perawianu 
1 doskingu wyeetać nia mugg, gdyż zamówieni 9 jsst ta epr zwą :aufaria. 
Kornspoudencje pi zyjmuje jię w języku Liemieckim, węgii iskim, ozesl.m,
polek' m, 1 rance .zim i włośktm.

^ t a m a  o s o b a , w y k s z t a ł c o n a ,

<iię na k li Uni, j-it  do dozornwania 2- 
'et’..ego dzieok.i i porrsecy w ^osp< dar ■ 
-rw.“  lomowem poszat i winę. Znajomość 

języka niemieckiego byłaby pożądaną.
Zg'ogzan'a wraz z ozraozeniem wy 

oagrci1 ,er,:a jod  Tii. 4 - B .  >". post*- 
restante głów. nrząd poczty we l.wowie 

2411 3 - 3

towarowych pomiędzy
H a l i c z e m  a J e z u p o l c m .
Począwszy od dnia 1. Września b. r. będzie 

przestrzeń pomiędzy Haliczem a Jezupolem znów 
dla przewozu wszelkich przesyłem tak po­
spiesznych iakoteż zwykłych towarowych
otwartą, w skutek czego z dniem powyżej wymie­
nionym całkowity ruch pociągów na szlaku kole­
jowym pomiędzy Lwowem a Suczawą bez ograni­
czenia odbywać się będzie.

u: a w a
wyśmienite gatunki, esyrte, silne, nie- 

farbowane, aromatyczne
n ó w  e g o  o b i o r u

w paczkach po 4‘ /. kilo netto. Rozsyłka 
prtoi pocztę za pobraniem do wizyat- 

kinb m ejsoowoici Austro-Węgier.
2321 Za 1 kilo netto 2 - 8  

,as c ł e m  i  f r a n c o
p erłow a  C eylon, wybór, brunat. T98 
Perłow a BL<oilll«, wybnr. jasna 1*66 
C eylon  Prima, brna.tna . . .1-70 
M occa, ifr,kańska wyborna .  , T84 
M orca, pr iwdziwa arabska . . . 1-84 
(Joba, wielko-ziarn., ciemno-tiel. 7 80 
Mena do, słofo-żółta, wyborna . 7 60
Oom ingo, wyborowa ................1 50
iav», wyborna jasno-zielona . . 1 44
j*n i )a, silna wy bor r a ................. 1-36

Hio, i .iD% i d o b ra ......................... 1 80
Jamaica, smakowita..................... 1*14

R. Maiti, Tryest.

-fSir.>£nr&oia i ta psn łti i roślin
M A T IC O

w 1 'a b e ś c  t i f h  m ę r k l c h  n a j«  
s k a t e c s n le jw s y  ś r o d e k .

(Flaszka watrzykiwań 40 ot. Kapsnłok
80 ct.)

Poluce, apteka spod Lwem' woLwowla 
oboh Brygidek.

K.  K R Z Y Ż A N O W S K I E G O .
Z a m ó w i e n i  l  p r o w in c j iu s in t e o z n ia  

s ię  edwrotną pooztą. 206’ 8 6 -0

Mo

Uwiadomienie.
Niżej podpisany ma zaszczyt 

szanuwną P. T. Publiczność zawia
domie, że

dinh i. w r ę b i a  1882 o t f  eraiu
nowo urządzony

Hotel iroloisii
ae wszelkiemu wygodami. 

Pokoje gościnne, wyborna ku­
chnia i wszelkie trnnki, jakoteż 
wina węgierskie, austijackie i za 
graniczne w róznycb gatunaach po 
n.ijumiariowańszch cenach, uuługa 
pilna, stajnie dla kom wygodur, 
akoteż powozy . konie kursują na 
tażde zamówienie.

Upraszam o łaskawą pamięć
•i. uszanowaniem

Ł a d  w ilk  t l e i ś k i
2482 2 -  3 w Jaśle

2443 1 -1

Lwów dnia 81. Sierpnia 1 8 8 2 .

dyrekcja m im .

Pjtląję Hu fiaildjnsstii, ze z Hniei 15. czernica tr* utworziłem
Dom komisowy w Czortkowie
który załatwiać będzie wszelkie polecenia, pośredniczyć 
w wszelkich kupnach i sprzedażach dubr, ziemi* płodów, la­
sów, towarów, efektów używanych, jakoteż pojazdów i ma­
szyn gospodarskich. Nowe' towary, meble, lustra i fortepiany 
na sptaty ratami sprowadzać będę jako i powozy. Mając 
stosunai zawiązane z kupcami w Wiedniu, w Wrocławiu, w 
Paryżu i w Londynie — najtańsze źródła są mi znane. —  
Cenniki ilustrowane rozmaite i okazy mieć zawsze będę do 
przeglądu, Sprowadzanie najtańszą arogą obmyślane —  ró­

wnież jak i ekspedycje
Ogłusać będę od oezl~ do czaau p w.irzone mi elekta do sprze­

daży lub poszukiwane do ua jyoia, a za lawalniaiąo się małą prowizją, 
■tarao się będę być prawdziwie ożyteoznym dla wszystkiej, którzy

0 0 0 0 4  OOOOOOOOIOOOOGOOOOOOO
3  % Mi Mmi i. i  w . Mi n t  m m i S

B o c z n i e  6  c i ą g n i e ń  :
15. lutego, 15. kwiotcia, 15. czerwca, 15. sierpnia, 15. października

i 15. grudnia.
Główna wygiana 5 0 . 0 0 0  z łr .

Wyciągnięta losy z najmniejszą wygraną w kwocie 100 zł. 
biorą także udzitł w dalszych ciągnieniach wygranych. Sprze- O  
dajemy te obligacje po'11 ag dzienni go kursu. Kupujemy i -prze- Q  
dajemy także wszystkie listy zastawie, obligacje państwowe, Ą i  
jakoteż akcje, po najizttelniejszych ceuach, wszelkie wylos. listy m  
zastaw, i losy pod najkorzystniąjszemj waiunkami eskontujemy. ™  
Wszystkie polecenia z prowincji wykonujemy bezzwłoczna biz 
doliczenia, prowizji. ^079 3 o

SO A A L  i L ILIE N
u tic a  M e tm a fi tk a  I. H,

iOOOOOOOOOOOOłOOOOOOOCOOOÓ

G łó w n y  sk ład
PIWA OŁCMUNIECKIEGO
nadgrodzone medalom zasśngi aa wystawie wiedeńskiej

dlH Gaiicji i Bulowiny i  HeczLiiH i f la s z k u
u Eliasza Hertera

we Xwowie« « l. JCupemiMa I. 8.

i stfukuar
i

GalicriiKi ZiklU Ziiutiicu i Kridytour
Lwów, ulica Teatralna w gmachu Teatralnym

n d z l e f a  p o ż y c z e k  n a  z a s t a w y
ai koaztown śoi, liro^ich kamieni > krusaoów;
b) towarów koloni tlayob, bławntsych, wyrebow fabryoan^oL, wszelkie i <a- 

nyob praedr ioto* rolnictwa, hsutdln i p i *iyiłu tak lg rycb jakc- 
taz używany m ;

o) papierów publi jaayob wartożciowyob, 2063 48—O
wedle .aryfy o 2°/0 znizonei od złr. 50 począwszy.

Boda’** ora. do i uadomoaoi stron inlere iwanyon, słoi gólnie P. T 
kupców i praemysłowoów, 4 od pcłyozli w; i *j 3JjO złr. na kosztowjcśc. 
lub towary, m.żs za osobną umo»ą nastąpić 4  ił 'jg  o b a i i e n l e  
nakźyw o., w storuujkiu dc wartości izncuiKoowej objętości preodmiotn 
i czasu te wanna nuSyin!li.

Przyjmuje wkładki na książeczki osieiędu ości
pcoząwizy o d  l  a z r . d o  k a L d e J  w y i o k w io i  i oprooentownje takowe

®  v « B .  m  t a o .
o d  !• l i s t o p a d a  l l ś d l .  p o o a ą . r s a f .

Zwrot wkładek uO słr. 100 uiszoza się bez wypowiedzenia, 
m • ■ ■ 260 a 10-dniow. w wypewieuzeniem,
.  ■ ,  i  400 a , ' '  s io « r d  „
■ a a ■ iOll) z 80 dniowem ,

Bodzliy urzędów* ud 8.—12. w pułudul*; ud 3.-5. po pułudulu.
Lwów daia 18. stycznia 1879. I  l y w f t l r n j


